Tódź, Sohota, 7 grndnia 19I8 r. 


PRENUMERATA: 
Miesięcznie Mk. 4.50. Kwartalnie Mk. 13.30. 


Prenumerata przez »ocztę miesięcznie Mk, 4,50. Kwar- 


talnie 1330, «0 


Cena numeru pojedyńczego 20 fen. 


Państwowy Zarząd Skarbowy 
dla miasta Łodzi i okręgu 
łódzkiiego, 
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$ 
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Ogłoszenie. 


—"—_——— 


Niniejszym wzywa się wszystkich zalegających z opłatą, 
1. 15 proc. dodatku patentowego za rok 1917—18 na rzecz szkolnictwa miej- 


scowego. 
2, Patentów oraz podatków. 
8. Majątkowego. 
4. Spadkowego, 
5. Hypotecznego. 
6. Mieszkaniowego. 
7, Od kapitału. 
8. Stemplowego i innych. 


1424—1 


Stosownie do wezwań płatniczych wysłanych przez b. Prezydjnm Policji w Łodzi 
do zapłacenia należnych sum w ciągu 8-miu dni od daty ogłoszenia tego wezwania 
w gmachu Banku Państwowego, Aleja Kościuszki M 14, I piętro, 


Po upływie terminy nastąpi przymusowe ściągnięcie przez sekwestratóra. 


Łódź, dnia 20 listopada 1918 roku. 


Prezes: Pilcer. 


Redakcja i Administracja w Łodzi 
Piotrkowska 86. 


NRRENNEENZEE OBZEZSTZTOUOBEBNCEH 


Zostaje dzisiaj otwartą o 
kierownictwem. 
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ERUKUNOSENE 
PENSJONAT 


0 | UK f. Gurewicza 


dla rekonwaleseentów i osób poszukujących. 
/ wypoczynku. 
W pensjonacie 


znajduje się obecnie dość liczne towa- 
(  mystwo. 1435 


_ Pogrom: Iwowski. 


We Lwowie pogrzebano dotychczas 
960 ofiar pogromu, Reszta znajduje się 
jeszcze pod zgliszczami podpalonych do- 
mów. Wychodzi na jaw wiele szczegółów 
masakry, które opowiadają szeptem, w gro- 
sie, wstydzie i w przerażeniu. 

Przeraża cyfra pomordowanych, prze- 
raža liczba domów spalonych wraż z mie- 
szkańcami. 

Ale najbardziej ohydne.  niewiaro- 
me E to, że opinja polska nio o tem 
nie Wh 

sypdyby za wzajemuą umową mil- 
czą wszyscy, którzy mają o iem coś do 
powiedzenia. Ludzie przybywający ze Lwe- 
wa nie radzi wspominają o pogromie. 
Prasa galicyjska ukrywa prawdę, prasa 
warszawska milczy. 

| opinja polska dvtychczas nie ziù 


stra: nej prawdy, 


uzy to wstyń naszego smyiienja? Czy | 


fakaś strasżna wbojątność? Może wstyd 
rzed światem, przed Europą? | 
Ależ Enropa i cały świat cywilizo- | 
wany wie ol dawna, o tem. ce zaszlo we | 
Lwowie, Avencye narodowo-żydowskie coz- ; 


niosiy po szerokim Świece straszny Wieść | 
! óskarzajy PolSEĘ I wzywsjią pomsiy za | 
Bbronię r domagają sią ulaciznańiu ios | 


laików. 


wieniu lokalu, pod zupełnie nowym zarządem i osobistym moim 


Własny wypiek pieczywa i ciast. 


godz. 6-tej po całkowitym odno- 


W I. Fuglewicz. | 
LLLILILLELLE 


Agencje narodowo żydowskie zawsze 
informowały świat przesadnie. Zadziwiała 
nas i draźniła jch zajadła niechęć ku nam. 
Ale teraz agencje żydowskie głoszą praw- 
de. Mogą po swojemu rzecz przeinaczać— 
mniejsza o to. A dlatego o to maiejsza, 
że tym razem 060 trupów —to argument, 
który ogłasza mózg jak cios maczugi. 

To fakt miażdżący i nie zdoła go 
zachwiać tysiąc usprawiedliwionych oko- 

czności, 

Bandyci? Batjary? Jakoś za dużo 
tych batjarów. Krysniualiści, spuszczeni z 
łańcucha przez rusinówł Zadługo im dano 


prasowzé Tdtział żrdów w walce, prze- 
tiwko polakomY Kaletało walczyć z niemi, 
jeko = toloiersani, A ofiarą padła ludność 
żydowsku calej dziel iey. 
Nie toam oslej prawdy. 

ja wię wi wie jakaś bezecna 
oktopugś Po wyrardowauych współro- 
lukach obchodzi Żel00> cały Świat żydow- 
aki, Mom, polnkom, vrzystoi przywdziać 


jeszcze czarnicjszą 
sowy miał miejsco w 
bimy się, f+ Jesi 
krwią własń. jeco pi 
Niechaj gern 
młodzież i żołcierze 
obronie Lwowa, 
Niechaj wyz 
Polaka! 
l nic, procz pra 
Ona nam jest 
śbędną Bród burzy d 
dumy dopiaro. 


t« obę, bo mord ma- 
eście, którem eblu- 

polskiam, Bo broniliśmy 
tości. 

prawde bohaterska 
którzy walczyli w 


a. odłą prawdę przed 


‘cbna i będzie nie- 
ej, w którą woho- 


pt 


14 


W kołastrofic lwowskiej kryje się ja- | 


Est straszua iajennicn, ":zeha ją odsłonić! 
, bywa wstyd ciepree- wyciężony, który 
Dodę Woscówać, Barmawy, które najle- 
piaj ye milszeniem | zagomnieć 
6 ta jdzim o Hałwvższe dobro ludu i 
gi koo prasdą I © samowiedzą tej 
pra 
no niej zowaojn? Siap rdziczejemy i 
bę: h z mortowzć wza! m, Nastanie u 


[A 
E 


uj 


KAWIARNIA i RESTAURACJA © 
LOUVRE” 


| = Łódź, Piotrkowska N? 86. 


| nas jaź mie bolszewizm. który choć wynatu- 


rzony i zlany foki krwi nosi jednak 
piękno jakiejś idei — nastanie bezładna, pie- 
kielna waśń i walka wszystkich przeciwko 
wszystkim.  Samowola pięści, bezkarność 
każdej uzbrojonej bandy, panowanie kłam- 
stwa i oszczerstwa, panoszenie się łajdac- 
twa w życia publicznem. 

A na to przyjdą z końca świata obcy, 
przyjdą, jak do Frajn dzikich ludzi, nałożą 
na nas swoje wędzidło i oddadzą w Polsce 
władzę, komu im się spodoba. Rozrzucą ob- 
cy, rozwalą przy niemocy naszej, poczynają- 
cą sią budowlę, shańbią naszą wolę i znowu 
będziemy pod jarzmem. 

Utonie w zamęcie nasze marzenie i to 
nńsze szczęście, nasza chluba i nadzieja — 
Wolna Lndowa Polska. 

Wypowiadamy te słowa w imię praw- 
RA w obronie honóru polskiego sumienia. 
En opamiętaniu mas, które chwyta i pono- 
'gić już zaczyna szaleństwo. Ku obudzeniu 


c W Z R A O O 0 i 


„czujności naszej inteligencji, która ulega nie- | 


„pokojącej nerwicy. 


Stawiamy zagadnienie ogólne, najwię- | 


ksze —. potrzebą n poczucia prawdy w naro- 
i dzie, który walczy o swoją kultnrę i o swo- 
| szczęście. A naszym punktem wyjścia — 
rt żądanie wyświetlenia wypadków wow 
| skich, przed wj ka ogromem i potworno- 
| ścią wzdryga się dusza. 

| Nie wypowiadamy przytem żadnego po- 


jstko jedno jaki on jest. 
| się on wielu żydóm i wielu polakom. 

f Cały ten firobiemat jest czysto polski, 
| najgłębiej wewnętrzny własny i niczyj więcej. 
j Stawiamy go .przed oczy wszystkim po- 
lakom dobrej woli, wszystkim ludziom uezci- 


| funkejouarjuszom państwowym, 


wym, którzy stanowią olbrzymią większość | 


w każdem stronnietwie. 
wam |) ——-- 


„ Wobec odezwy rzadu. 


Odezwę rządu ob. Moraczewskiege 
powita z uznaniem i zadowoleniem każdy 
obywatel, który pragnie ładu i porządku 
w Połsce. W słowach spokojnych, ale 
jędrnych i moenych, zapowiada rząd, iż 
żywiolom anarchii nakaże szacunek dla 
władzy polskiej. Stanowczo zapowiada o- 
dezws, iż rząd polski nie pozwoli podry= 
wać swego autorytetu i nie dopuści do 
tego, aby szerzono o nim fałszywe wieści. 

Odezwa ob. MoraGzewskiego przy- 
szła, jako pokrzepienie dla tych wszyst» 
kich umiarkowanych kół naszego syołe- 
czeństwa, które z niepokojem patrzyły na 
ekscesy prawicy i lewicy i na szerzoną 
przez te dwa krańce anarchje, której 
władza dotąd nie przeciwdziałała. Mamy 
nadzieję, iż ta nadmierna tolerancja. to: 
lerancja zdrożna, skończyła się, — Mamy 
nadzieję, że obecnie obywatel polski po» 
czuje, iż istnieje rząd, który stoi na stra« 
ży jego bezpieczeństwa i wolności, rząd 
silny, umiejący nakazać posłuszeństwo 
swym rozporządzeniom, 

Z tych samych względów, z jakich 
my witamy z zadowoleniem odezwe rzą 
du, oburzają sig na nią agitatorzy anarchji, 

„Gazeta Warszawska“ uważa, iż o- 
dezwa ob. Moraczewskiego przypomina... 
czasy Mikołaja II i patetycznie woła „Re- 
presje gabinetu ludowego* nie powstrzy- 
mają mas, jak powstrzymać nie mogly rzą 
dy carskie*. 

Jak wiadomo tych represji carskich 
narodowa demokracją w osiatnich latach 
nie doznawała, a to dlateco, iż bardzo 
posłusznie wykonywała -wszelkie rozpo- 


i rządzenia, Uleglu wobec obcych, narodo- 


wa demokracja grozi opocem pierwszemu 


gladu na tragiczną sprawą żydowską. Wszy- | 
Nie spodobał by | 


OGŁOSZENIA, 


Zwyczajne: 65 fen: za wiersz petitowy jednoszpaltowy (na 
` stronie sześć szpa t), 
Drobne: 10 fen, za wyraz. najmniej 1.00 Mk. 
Nadesłane: przed tekstem 2 Mk. w tekście 2.50 fen., po ta 
kacie 1.50 fen. za wiersz petitowy (str. 4 szp.). 
Nekrologi: 1.— Mk. za wiersz petitowy (str. 4 szp.) 


mieć, jak można oskarżać sfary, 
służy, o -wichrzycielstwo i szerzenie anar- 
chji. „Kurjer Warszawski“ niebezpieczeń: 
stwo anarehji widzi tylko ze strony ży» 


którym 


wiolów bolszewickich. „Ale nie odwoły 
waliśmy się nigdy: do rządu 6 — repre 
sje., Pojmujemy bowiem inaczej od niego 
wolność słowa, wieców i zebrań”... 

Tak, „Kurjer Warszawski* nie chce 
przeciwdziałania nawet agitacji bolsze= 
wickiej, naturalnie ta agitacja jest bo- 
wiem na rękę szaleńcom reakcji, — Bez 
względu jednak na brak żądań ze strony 
„Kurjera Warszawskiego“, agitacji bol- 
szewickiej będzie położona taima, tak sa 
mo i wszelkiej innej, podrywającej powa» 
ge rządu i grożącej porządkowi publicze 
nemu, Rząd. oświadczył ebitnie, iż nie 
pozwoli, aby wolność wieców, prasy i ze 
brań, zmieniła się w woluość szerzenia 
anarchji 1 w wolność rozbojów. [I nie tu 
nie pomoże, że „Kurjer Warszawski” ina= 
czej tę wolność. rozumie. 

„Kurjer Warszawski* nie rozumie 
również, eo znaczy wyrażenia „podrywa 
nie w masach, autorytetu władzy”. A tym- 
czasem to takie prosie: rząd mający obo- 
wiązek obrony granio, państwa, buduwj 
jego iorm i utrzymania porządku wawie 
trznego, Musi posiadać posłuch i S4uche 
nek | dlatego tie może pozwolić, aby żye 
wioły auercehistyczie agilowaly przeciwko 
jego rozyoizą lzeniom i aby podbuczały 
da zagachów przeciwko insiytucjum 4 

Na tego 


rodzaju ękscesy nie pozwala żaden rząu, 
ani liberalnej Auglji, ani republikańskiej 
Francji, ani socjalistycznej Ausiajji, 
Nie może też pozwolić na to ludo- 
wy rząd polski, bo gdyby pozwolił, to 


: przestalby być rządem, 


rządowi polskiemu tylko dlatego: IŻ nie | 


jest to rzą: endecki. 
„Kurjer Werszawsif* po przeczyta 
niu odezwy osłupial. mie moząc Zrozi 


"oma 


wojsko poiskie w Galicji, 


Pocinzemm mobilizacyjnym dowództwa 
„caerilnęgo okregu w Krakowie swego czasu 
zarządzono zwolnienie ze slużby czynnej żoł- 
nierzy siarszych ponad lat 85 (roczniki 
1875—1782). Natomiast wszyscy żołnierze 
mianowicie urodzeni w latach 1888—1909, 
którzy sią samowolnie z wójska oddalili, 
zgłaszać się majų natychmiast do przyńsiaż: 
nych oddziałów. Sprawę przynależności dó 
wojska małotetnich, wyjaśnia dowództwo: ze- 


'nerainego okręgu w Krakowie drugim roz- 


kazem, w którym rozporządza, że wszystkich 
młodych ochotników niżej do lat 17 (rok vro- 
dzenia 1901 i wyżej, o ile tacy zostali po- 
brani, należy natychmiast zwolnić, Zglasza- 
jący sią do komisji poborowej ochotnicy 
muszą wykazać sią jakimkolwiek dokumen- 
tem, że ukończyli 17 rok życia. 

Komisja wojskowa ma zamiar młodzież 
szkolną z gwardji Narodowej w najbliższej 
przyszłości uwolnić, a zastąpić ją wyłącznie 
siiami wojskowemi. 

Pobór do wojska polskiego odbył się 
na Podhalu w dniach od 24 do 29 listopada 


Brano 8 najmłodsze roczniki, urodzone w 


latach 1898, 1899, 1000, oraz ochotników 
starszych roczników do 85 roku życia. 
Przegląd w Nowym Sączu dla miasta j 
powiatu rozpaczął się w poniedziałek 25 b. m. 
Jaki zapał ogarnia młodzież, dowodzi taga 
fakt, że prawie każdy, stanąwszy przed ko 
misją poborowa, zanim jeszcze lekarz rozpo+ 
czął badanie i uznanie, z góry zgłaszał się 
jako ódhotnik. Ze smutkiem odchodzili ct 
którym powiedzisno „niezdolny*. Takich jed 


a 


nak niebyło wielu. Zaraz w pierwszym dnia 


rezułtwt poborn by} 140 lndzi. Uznani zą 
zdolnych zostają zaraz wcielani w szeregi 
WOJSK AWA. 

Wielu žolniarzy z b. armji austryjackiej; 


| którzy zdemobiiizowali sią „na dziko, obec 


nie po -wypoczynku z ocliotą napowrót wra 
caja w szeregi wojska polskiego, a miedz 


A 


bimi nie brak f mamråw z pod chłopskiej | 
strzechy, których zawiesisty wąs wskazuje 


dźwiganie piątego krzyżyka życiowego. 


Z rekrutów i ochotników z ziemi pod- 
balańskiej ulormowany został 1 pulk pod- 


kalański, 


A 10M a 


W sprawie robotników polskich 
w Niemczech, 


„_ Generalny konsulat Rzeczypospolitej 
Polskiej w Berlinie. 

„Z licznych zapytań, otrzymantch 
przez konsulat, wynika, że mimo wszystko, 
gą jeszcze pracownicy niemieccy, nie 

raenncy oddalać robotników polskich, 

žē natomiast ci robotnicy cheq koniecz- 
nie powracać do kraju, Kansulat ma zue 
pełne zrozumienie dla tesknaty za krajem, 
ozarniającej tych rodaków, ale mimo to, 
ke wzelędu na położenie w kraju, z nai- 
wiekszym naciskiem radzi, aby — o ile 
tylko moce—tymczasem jeszcze do kraju 
Mie Wracali, albowiem pierwszą troską 
fźqda polskiego musi bré chwilowo nde- 
branie i rozmieszczenie 116.000 jeńców 
polskich, znajdujących się obecnie w 
Niemczech. Konsulat zaznacza nadto po- 
nownie, że opieka dla robotników pozba- 
%ionych pracy. zorganizowana przez rzad 
niemiecki, nie robi żadnego wyjątku dla 
Polaków, tak, że i robotnik polski na- 
równi z niemieckim ma prawo do nobir- 
rania z tego tytułn przez calv czas przej- 
ściowy wynagrodzenia, wynoszącego of- 
powiednia do stosunków miejscowych 
okolo 4 marek. Zasiłek to rzeczywiście 
bardzo skromny, ale daje możność robot. 
nmikowi przetrzymania tyeh najgorszych 
dni w najtliższej przyszłości. Tymczasem 
pajwidoczuiej robotnicy polsey nie zdają 
sobie sprawy z działalności tego prawa 
i zamiast zwracać się da gminy, miejsca 
sgamieszkania o ten zasiłek, wyrywają się 
pa gwałt do kraju. powołując się na ta, 
że pozostając w Niemczech, zjedzą swoje 
oszczedności, 

Co dotyczy robotników, zwolnionych 
ju? przez pracodawców, mimo istnie kon- 
raktów, i bez żadnego odszkodowania, 
to okazało się że odnośne przepisy prawa 
procederowezo (Gewerbeordnung), wzbra 
piające zwolnienia robotników bez 14 dnio- 
wego wymówienia, w praktyce tracą swoją 
moc prawną przez to, że w danej fabryce 
miarodajną jest umowa, tego warmiku 
pie uwzzlędniająca. Z tego powodu kon- 
solat w pertraktacjach z władzami nie- 
mieckimi postawił wniosek, ażeby 14 dnio- 
we wjnagiodzenie przyznane byłe takim 
robotnikom nie na mocy prawa procede- 
rowego, lecz tytułem odszkodowania za 
fch dotychczasową pracę. Wniosek ten 
ma wszelkie widoki przyjęcia i dlatego 
w interesie każdego takiego wydalonego 
robotnika leży, ażeby ustnie lub Jistownie 
zzłosił się do konsulatu z podaniem 
ostatniegu miejsca pracy, nazwiska pra- 
codawcy, oraz warunków, w których był 
wydalony. Konsulat praw tych dochodzić 
będzie, 

Nareszcie, co do robotników rolnych, 


gadapła już decyzja, że kontrakty, zawarte | 


w jesieni lub zimie 1018 r. na rok przy- 
8+.y, Die są} ważne, aui čla robotnika, 
Bu! dla pracodawcy, Ponieważ wobec 
tego robotnik polski może sobie wyjed- 
pać teraz lepsze warunki, pozostając w 
Niemczech, gdy z drugiej strony kraj nie 
est niestety, w możności dać wszystkim 
subotnikon rolnym natychmiastowe o za 
łęcia, leży to i w interesie kraju i w in- 
teresie samych robotników, ażeby powra- 
əli do kraju głównie ojcowie rodzin i 


£002--Berlin. 


(Ciąg dalszy). 
Nastroje wiecowe. 


Wiece są obecnie w stolicy Niemiec 
na porządku dziennym, Weszły one w zwy- 
ezaj natychmiast po wybuchu rewolucji i 
odbywają się wyrost w Czień i w nocy we 
wszystkich częściach missta. Dla przyl.ładu 
orzytaczam przebieg wiecu w sali „Europa“. 

Udział w nim brali przeważnie bez- 
robotni, którzy dopiero wróciii z frontów 
bojowych. Nastrój na sali berdzo uroczysty. 
Wszyscy zebrani noszą w kiapach czerwoze 
sztandarti, sprzedawene masani na ulicach 
Berlina, Na sali peinje wzorowy porządek 
į mówców wszelkich Lierunków pol'tycznych 
wis'nehują zebreni kulturalnie, z nadzwy- 
e.ajiym spokojem i skupioną uwagą. Obredy 
toczą się nad niesieniem radykeinej pomery 
robotnikom, pozbawionym pracy.  Mówey 
ostro krytykują obecny rząd, który dotycu= 
czs nie przedsięwziął nic korkretnego, avy 
przyjść z pomocą wie'kim mesom głodnyc::. 

Nastrój na sali prawe  bolszewieki, 
gdyż grups Spartacnsa skoncentrowała tusi 
swe najwybitniejsze Siy, 


Po ożywionej dyskusji postanowiono, że | 


rabotnjey, posiadający fam, trochę gruntu, 
Aby zaś robotnicy, nie posiądniący w 
kraju ani rodziny, ani grontú nie odrzu- 
cali tymczasem korzystnej pracy w Niem- 
czech, na Ag ih P A AR 

„Cò dò RN j.. bbatników rolnyeb 
do krhjm, pertęikkacja sq w tokn i osta- 
teczny reztltat bedzie ob 
komsulał W pierwszej polo 


< 2 


łoszony przez 
le grudnia, 


Narady stronnictwa N.-D. 


Onegdnj w Warszawie odbyła sią na- 
rada kierowników stronnictwa narodowo-de= 
mokratycznegó, z udziałem prof. St. Grab- 
skiego, prof. Głabińskiego, postów Ilarusze- 
wieza i Gościckiego, d-ra Paderewskiego i 
„innych, 

Prof. Grabski wygłosił wyczerpujący re- 
ferat o położenia sprawy polskiej na tle 
obecnej sytuacji międzynarodowej. Wspómi- 
nając © stosunku rządów: koslicyjnych do 
obeenego rządu polskiego prof. Gr. stwier- 
dz, że prawdopodobnie" w najbliższej już 
przyszłości nadejdzie odpowiedż na notą Na- 
czehika państwa, poczem niezwłocznie wy- 
slane będą misje dyplomatyczne do War- 
SZaWy. 

Wobec tej sytuacji prof. Gr. zalecił 
swemu stronnietwn— dążyć do poroznmien'a 
ze stronnictwami lewicowemi dla utworzenia 
rządu koalicyjnego. 

Po ukończeniu narady prof. Grabski 
udał się na audiencję do kom. Pi'sudskiego, 

Jednocześnie po ukończeniu narad: w 
sferach politycznych nkazeła' sie. następrią- 
ca lista gabinetu, jakoby na tem posiedzeniu 
ułożona: UE 

Prez. i minister spraw zagranicznych: 
R. Dmowski. r 

Spraw wewnętrz.: Marylski. 

Sprawiedliwość: Zbrowski. 

Skarb: Michalski, | 

W antentyczność tej listy nikt nie wi 
rzy. Zbyt odbiega ona od pojednawczych na- 
strojów, z któremi jekoby przyjeche! p. St. 
Grabski. A zresztą—na żadnym z głównych 
stanowisk niema reprezentanta Poznańskie- 
go, co sprzecznem jest ze stanowiskiem ND. 
z... przedwczoraj, 


Wiadomości polityczne. 


—— 


~ wi 

Kommikujà. ze żródła miarodajnego: 

„Chargć d'affaires rządu polskiego w 
Bernie p. Angust Zaleski. wszedł w bezpo- 
średni kontakt z poselstwem angialskiem w 
Bernie, | 

Rozmowy dotyczą wysłania przez rzą. 
dy koalicji specjalnej delegacji do rządu war- 
szawskiegó*. 

P. August Zaleski, jak wiadomo, był do 
niedawna reprezentantem obozu niepodległo- 
ściowego w. Londynie i pozostawał w jak- 
najlepszych stosunkach z rządem angielskim 
oraz z kołami parlamentarnemi. Jest rzeczą 
charakterystyczną, że nawiązanie oiiejalnych 
stosunków rządu Polski z poselstwem an- 
gielskim — jest właśnie jego dziełem. 


SE 


Rząd połski w ostatnich dniach wysto- 
sował notą do p. Cziczerina, komisarza lu- 
dowego do spraw  zazranicznych . rosyjskiej 
federacyjnej. sowieckiej republiki. Rząd pol- 
ski zaprotestował w tej nocie przeciw gwal- 
towi nad poselstwem polskiem w Moskwie, 
domagając się zdjęcia . pieczęci z gmachu, 
majatku i dokumentów poselstwa. Za bez. 
pieczeństwo czlonków poselstwa i obywateli 


1) utworzenie urzędu dla pozbawionych 
pracy, pozostającego pod kontrolą ro- 
botników ; 

2) wydawanie zapomóg w takiej wy- 
sokości, aby starczyły na utrzymanie rodzin ; 

8) skrócenie dnia roboczego przy pode 
wyższeniu płacy w ten sposób, aby wszyscy 
robotnicy ótrzymeli pracęz  . 

4) energiczne środki w cela wykrycia 
ukrytych na spekulacją składów żywnościo- 
wych i skonfiskowania klasie zamożnej pro- 
duktów i odzieży, w celu rozdania tekowych 
klasie robotniczej; w tym celu z szeregów 
proletarjatu mianowane zostety komisje ro- 
botnicze, mające otrzymać pełnomocnictwa 
rządu do przeprowadzenia rekwizycji : 

5) robotnikom, nie mającym mieszkań, 
i żołnierzom, powracającym z frontów, nie 
uełeży oddawać pomieszczeń w piwnicach i 
nu strychach; burżuazja musi im oddać zby- 
wające lub zbyt obszerne mieszkania bez- 
p.atnie. Należy również urządzić wszystkie 
próżne mieszkania i budynki, jako mies'e 
kania dla proletariatu ; 

6) należy natychmiast znieść podnie- 
sione przez wieln wlaścicieli domów komorne 
i wymówienie mieszkań ; 

1) należy przyjeć najsurowsze Środki 
przeciwko próbom, zamierzającym do utrud- 
niana przeprowadzania rozporządzeń rady 
robotniczej, jrko przedstawicielki rządu repu- 


tolegacja, wybrana na wiecu, ma wejść w” blikańsł ego; 


*ontakt z rządem, celem  praeprowadzenić 
wstępujących punktów s 


i 8) wszystkie kroki i zarządzenia rady 
i wykonawczej muszą bzó celową skierowane 


Babòta, ? grudnia 


r 
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rząd sowietów. Wobec często się powtarza- 
jących aktów gwałtu, rząd republiki polskiej 
uważą za wręcz niemożliwe wypowiedzieć 
się w sprawie stosunku do sowieckiej repu- 
bliki rosyjskiej. ? 

> . 

Była u prezydenta ministrów delegacja 
bezrobotnych, której przewodniczyli pp. Bie- 
lecki i Tarnowski z ramienia R G.O.„a 
która przedstawi!» szereg żądań, między in- 
nemi uznania delegacji, jako takiej i uwzglę- 
dnienia jej przedstawicieli na gieklzie pracy 
oraz w ministerjum pracy. Po dluższej kon- 
ferencji prezydent ministrów skierował dele- 
gacją da ministerjam pracy, natomiast przy» 
rzekł szybkie ze rządzenie robót “publicznych, 
zanim opracowane będą ich szczegółowe 
plany, 

| + | 

Wobec ponownych pogłasek: o zamie- 
rzonej rekonstrrkoji gabinetu, wspńłpracow= 
nik „Kurjera Polskiego“ zwrócił się do pre- 
zydenta ministrów z zapytaniem, ezy pogłos- 
ki te oparte są na jakichkolwiek podstawach. 

P., Moraczewski odpowiedział, że gali- 
net wogóle nie rozwrża sprawy rekonstrrx- 
cji. Jednakże. p. Moraczewski jest zdania, 
że jeżeli naród istotnie pragnie zm'any rzą- 
du, to ten niema powodu do npiersnia sią 
przy sprawowaniu władzy. Gabinet obecny 
gotów jest każdej chwili ustąpić, jeżeli tyl- 
ko stronnictwom politycznym nda sią sfor- 
mować taką liste członków rzadn, któraby z 
jednej strony potrafiła zadowo'ść, żądrya na- 
rodu, z drugiej zaś — mia'aby zapern'one u- 
zyskanie zatwierdzenia przez Naczelnika 
państwa, | 

Ale właśnie listy takiej dotychczas n- 
łożyć nia zdo'ano i to jest zdaniem p. Mo- 
raczewskiego — dowodem, iż. gabinet obecny 
ma prawo moralno do sprawowania rządów. 


—— 


Projekt walki z lichwą. 


Półnrzędowy „Robotnik“. ogłosił pro- 
jekt dekretu rządowego:o walce z lichwą. 
Brzmi on tak: 

+ Art 1. - J 

Kto celem sztucznego podniesienia cen 

na przedmioty pierwszej potrzeby, jak ży- 


ii wność, materjały do opnła, świat'a lub odzie=* 


ży, wyroby tytnniowe »'bo inne artykuły, stu- 
łące do zaspekajania najwstnejszych potrzeb 


ludności — gromad”*ć. będzie te przedmioty, 


Inb je ukrywać, niszczyć albo ograniczać ich: 
wyrób i handel, albo przedsiębier”e inne nie- 
uczeiwe czynności w tymże .cełu, ulegnie ka- 
rze zamknięcia w domu poprawy od rokn i 
6 miesięcy do lat 6-0iu, , lub zamknięciu w 


więzieniu do lat 2-ch, a oprócz tegu. karze. 


pieniężnej do wysokości 100 tysięcy marek 
polskich (150 trsięcy koron). 

Nadto narromadzone lub nkryte arty- 
kuly bez względa:na to, czyją stanowią wla- 
sność, riegną konfiskacie, która może z de- 


orzji sędriego śledczego nastapić już w tokt 


dochodzenia lub śledztwa, jeśli ze względu 
na obawą zepsucia, albo inne okoliczności 
sprawy przechówenie ich. do czasu  wyda- 
nia wyroku gadowego okaże się . niepo- 
żadanem. Skonfiskowane w ten sposób: ar- 
tyknty sprzedane będą niezwłocznie ludności 


po cenach normalnych z tem zastrzeżeniem, 


że w razie zniesienia nastąpnie konfiskaty 
wskutek mmorzenia: f igata; recipe karnego 
Inb wydania przez sąd wyroku uniewinniają- 
cego, istotna wartość sprzedznych przedmio- 
tów zwrócona będzie w całości właścicielo- 
wi. Karze przewidzianej w niniejszym acty= 


państwa polskiego, czyni odpowiedzialnym | kule ulegnie także winny potajamnej sprze- 


$... 
w kierunku ogólnej socjalizacji, Do tego 
należy w pierwszym rzędzie odebranie kapi- 
talistom wszystkich gałęzi przemysłu i upań- 
stwowienia. takowego. 

Widać z 
grup sięgają bardzo daleko i 
skrajnie radykalnega. 

"Z tego wiecu udają się zebrani na inne 
mectingi, które odbywają się w różnych 
częściach. minsta. 

Oczywiście ciegnące t'umy urządzają 
demonstracje. Przytem skonstatować można 
wysoce clarnkterystyczny szczegół: robotnik 
niemiecki zda ‘się n'e ma, czy też nie zna 
pieśni rewolucyjnych. Wynikają z tego powodu 
wysoce komiczne sytuacje, Byłen np. świad- 
kiem wielkiej demonstracji robotniczej, na 
czele której szedł człowiek z kaarynką Na 
katarynce siedziaio dziecko w czerwonym 
kostjumie, a instrument ze wszelk'emi szyka- 
nami wygrywał najpopularniejsze walce i 
marsze z „Księżny czardaszki”, „Targu na 
dziewczęta* i. t d. Na témat powyższego 
zdarzenia dowcipkuje caiy Berlin, a karyka- 
turzyści mają temat do wesolych rysunków. 


Berlin się bawi. 


Przed wieczorem Ber:in oświetlono nie- 
zliczoną ilością lamp, tak że prawie sią nie 
odezuwa różnicy między diem i nocą. 
Udaję się trnmwa*em w śródw'eście, aby 
zobaczyć, jak się też bawią zrowolucionizowani 

Tuż obok olbrzymiej stacji kolejowej 


cheq przewzotu 


į że upetyty niektórych. 


"Wr. 26A. 


daży, lub wywozu artykułów żywnościowych 
zagranicą. Usiłowanie będzie karane. 


Art. 2. 


Kto za przedmioty codziennej potrze» 
by, wymienione w art. 1, żądać będzie iub 
otrzymywać dia siebie lub innych ceny nad- 
miernej wysokości, zawierające zysk liche 
wiarski ku szkodzie ludności, ulegnie karza 
więzienia do lat 2-ch, a nadto grzywnie do 
50,000 marek polskich (76 tysięcy koron). 
Usiłowanie będzie karane. 


Art. 8. 


Właściciel domu lub jego administra- 
tor i każdy wogóle posiadacz mieszkania, 
winny żądania za wynajem lokalu ceny nad- 
miernej, zawierającej zysk lichwiarski, nle- 
gnie zamknięciu w więzieniu do .roku jedne 
go, a nadto grzywnie do 50 tysięcy marek 
polskich (75 tysięcy koron), albo jednej z 
tych kar. : 

Art. 4, 


Właściciel Inb kierownik  przedsiębiore 
stwa, który skutk'em niedba'stwa, lub braku 
dozoru dopuści się spełln'enia przez podwład- 
ny ma persorel przestępstwa, przewidziane» 
go w 1 lub 2-m art. nin'ejszego dekretu, u- 
legrie znmknięciu w więzieniu do 6 miesie- 
cy lub grzywnie do 50 tysięcy marek pol 
skich (75 tysięcy koron). 


Art. 5. 


Skazanie za występki, przewidzinne w 
art. 1, 2 18 niniejszego dekretu, pociągnie 
za sobą utratę praw stanu, przewidzianą w 
27 art. kodeksu karnego za czyny hańbiące, 
z wyjątkiem wypadków skazania tylko na 
karę pieniężną. i i 

Art. 6. 0 

W razie powtórnego skazania za wy: 
stapki, przewidziane w 8 i 4-ym artykule nie 
niejszego dekretu, może być wymierzona je 
dynie kara więzienia, 

Art. 7. ' 

Sąd może pozbawić skazanego za prze- 
stępstwa, przewidziane w art. 1, 2 i 4 ni 
niejszego dekretu prawa prowadzenia handlu 
na czas do lat 5-ciu. 


" 


Art 8. 


Prokurator może skierować sprawy © 
wystąnki, przewidziane w srt. 2, 8 i 4 nie 
niejszego dekretu do sądu pokoju, który 
wszakże nie może skazać winnego na po» 
zbawienie prawa kandlowania, albo naknzań 
konfiskaty artykułów, których wartość przes 
kracza samą 2,000 marek polskich. W spra» 
wach o przestępstwa, przewidziane w ninieje , 
szym dekrecie, śledztwo wstępne nie jest. 
koniecznem, jeśli Pa wsią nie zażąda jæ ` 
"go przeprowadzenia. X 


+ 


Art. 9. - ! 

Orzeczenie, czy dana cena jest liche 

wiarska, pozostawia się w każdym poszcze: 
gólnpia wypadzu uznaniu sądu. 


Art. 10. 


Dla osiągnięcia możliwie rychłego wye 
miaru sprawied'iwości za przestępstwa, prze» 
widziane w niniejszym dekrecie, wprowadzą. 
się następujące normy postępowania karnego 
w tych sprawach: l A 
' a) Prokurator winien fadat bieg spra» 
wie w ciągu trzech dni od chwili ukończee, 
nia dochodzenia lub śledztwa, przyczera nk$ . 
oskarżenia może być zastąpiony przez krótki 
wniosek o zarządzenie rozprawy głów iej.. 

b) Termin rozprawy „winien przypróć ; 
w Sądzie Pokoju. w ciągu dni 7-iu zaś 
w Sądzie Okręgowym — w ciągu dni 24-ci“ 
od chwili otrzymania sprawy. Wyjątek do 
puszczony być może jedynie z powodu znacze 


przy Friedrichstrasse, w wążkiej uliczo? 
pięknie urządzony karuzel elektryczny ngo 
oko przechodnia, Na placu tyin znajdują się . 
zatem jeszcze inne miejsca rozrywek, 
rzyki rozbawionej publiczności rozlegają się , 
daleko wokoło. Większość gości stanowią ; 
marynarze i żołnierze, którzy przejeżdźają 
przez Berlin do swych ojczystych okolio, 
W oknach wystaw sklepowych nie 
widać zupełnie naturalnych materjaliw. Na» 
tomiast wszędzie wielka obfitość papierowych 
artykn!ów. i T 
Prawdziwe towary, np. tbranią, „które , 
zauważyłem w jednem 2 okien, byly ozna. 
czone stosunkowo rizką ceną, lecz dla €ndzo+ 
ziemca niedostepne, Ceny te bowiem., są. 
tylko dla mieszknńców Berlina, którzy muszą , 
pokazać pozwolenie na kupno ubrania, Tylko 
że nawet posiadacze kart są w tem po:oe. 
żeniu, co niedawno u nas posiadacze karg 
ehlebowych — mają kartki, a nie mogą na 
nie nic kupić. ię 
Na wymienionej ulicy znajduja się. 
również teatr „Metropol*, w którym tego 
wieczora w7stępowala słynna artystka operete 
kowa, Fritzi Massary, dia której autorzy, 
operetkowi spec'aln'e tworzą dziela. Idą 
wobec tego, aby zobaczyć ten w swoim. 
rodzajn 8-y coud Świata. Porzydek jest w 
teatrze wzorowy. Nie odczuwa się tutaj 
zupełnie wie'rięgo przewrotu. Sz!a przes- 


pełniona i ześmewa się, jek za starych, 
dobrych, brzuchopełnych czasów. > c 
(D. o. n.) G, É. 


Jeńcy wojenni 1 robntnioy, którzy 
przed wojną w Łodzi nie mieszkali, a prze- 
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folwareza.i gospodarze małaralni. Obecnia 
prowadzi, się orranizowanie związków za. 


ywają obecnie w mieście | potrzebują | wodowych „służy (olwarczej, oraz komite- 


pomoev, z"laszać sią winm do domu dla. 
tehodźców przy ul. Milsza 51. 


Z Domu dla uchodźców. 


Sprawa opicki nad powracającymi jeń- 
eami i uchodźcami prowadzona dotychczas 
przez miasto, przeszła ostatecznie na państwo. 

Komisorzem do spraw opieki nad jeń- 
mi na okręg łódzki został mianowany p. 
„Chwalbiński, komendantem etapowym—kapie 
tan Masalkowski i zarządzającym łódzkim 
punktem etapowym == p. Orchalski. 

Schronisko przy ul. Milsza 51, jest 
„bezastannie zapełnione powracającą zewsząd 
PRAZA. Jeńcy rosyjscy obecn'e nie zatrzymują 
BiQ, w Łodzi, lecz otrzymują tylko posilek 
na stacjach kolejowych i wyprawiani bywają 
w. dalszą drogą, Dotychczas przez Łódź 
przejegliało 43,000 rosjan. Wszyscy zatrzy= 
mują się w stanie okropnej nędzy i wygło- 
Azenin, Wieln do stron rodzinnych nie daje- 
dzie, Jeńców i robotników polskich przyjeż- 
dża diplo tysineń dziennie, 
wiki Komendanci stacyjni otrzymali już 
„Askózówki jak nadał postępować mają w 
sprawie udzielania pomocy powracającym. 

Drugie schronisko przygotowywane po- 
śpiesznie przy szosie Karolowskiej, gotowo 
będzie najdalej za- tydzień. 


"Rejestracja inwalidów wojskowych. 


* 


i W. dnin dzisiejszym otwiera się biuro | 


komisji lekarsko-woiskowej dla rejestracji 
inwalidów wojskowych. Mieści sią ono przy 
nl. Sienkiewicza N 8 i otwarte będzie co- 
dziennie od 9 do 12 i od 8 do 6. Hnwalidzi 
zamieszkujący w Łodzi i w obrębie po- 
wiatów $ łódzkiego, łaskiego i brzezińskiego 
winni sią zgłosić do binra wraz z dokumen- 
tumi swych dawnych władz wojskowych. 


„Rodziny rezerwistów. 


Zaraz po wybuchu wojny, gdy wha- 
dze rosvjskie nciekły, zaś miasto pozo- 
stalo bez funduszów, rodziny rez: rwistów 
w przeciągu pięciu miesięcy nie otrzymały 
należnych ım zupomóg. Gdy po pewnym 
czasie zawiązało się kuratorjum opieki 
nad rodzinami rezerwistów i rozpoczęło 
systematyczne wydawanie zapomóg, . za- 
lezia za pieć miesięcy suma nie została 
wypłacona poszkodowanym w ten sposób 
rodzinom. Uiszczenie jej zostało odło- 
żone na po wojń'e, Obecnie do wielu | 
rodzin powracają bądź z Rosji, bądź z 
"niewoli żywiciele ich. którzy, jako źoł- 
nierze rosyjscy, zostali wziąci do szere- 
gów. Z elwilą powrotu ich- do: domów 
kuratorjaum przerywa wyplaty: wsparć, 
ndzielanych dotychczas rodzinom. Przy 
obernym całkowitym zastojn. Życia prze 
mysłowego powr:cający mężczyzni, nie 
mogąc znaleść pracy, stają się tem wiek- 
szym ciężarem dla rodzin swych, bowiem 
nie dając im utrzymania, jednocześnie 
pozbawiają je dotychczasowych wsparć. 

Byłoby zatem bardzo na miejscn, 
by owe pięciomiesięczne zaleglosci z: po- 
czątku wojny zostały przez kuratorjum 
wjpłacona obecnie, W ten sposub, wypeł- 
niając tylko swe zobowiązania, miasto 
daloby możność setkom rodzin przetrwa” 
„ma tych najstraszniejszych chwil, kiedy 
to znagła pozbawione one zostają wezels 
kiej pomocy. Zwniejszyłoby to też z kos 
lei wydatki na pomoc dla przychodźców 
z Niemiec, Sprawa to jest ważna i bar- 
dzo pilna! 


Konferencje socjalistyczne. 


ó W ubiegłą środę, w lokalu nauczy: 

eielstwa pilskiego przy ul. Andrzeja 4 

odbyło się zebranie delegatów  pattji 

iP. P. Na (frakcji), Na zjazd przybyło 51 de- 

gderatów z Łodzi, 12 z okolic i 88 ze wsi 

j powiatów: Kutnowskiego, Łęczyckiego, 

Kaliskiego i Włodaws. iero. 

| Zeb anie zagaił p, Klimaszewski (Za- 

gloha), przewodniczył p. Napiórkowski. 

Referat o sytuacji politycznej wygłosił p. 

Anirzej Zaremba z Warszawy. Po dys- 

kusji uchwalono rezolucję, treści nastę- 

pującej: 1) przyrzeka zupelne poparcie | 
rzątowi ludowemu  socjalistycznemu; 2) | 
wzywa rząd do walki ze spekulacją 1 pa- 

skarstwem; 8) wzywa rząń do walki z re- 

akcją i hecami nacjonalistyczuemi; 4) do- 

ma./a się utworzenia trybunalu ludowego; 

5) wipowixda się przeciw wkroczenią do 

kraju wojsk koalicyjnych; 6) domaga się? 
kontroli nad obszarnikami; 7) domaga się 

czynnego udziału w komisjach aprowiza= 

ojjnych i t. p. 

Na tem że zebranin wybrano 15 der 
legatów na zjazd partyjny w Warszawie 
w duiu 8 b, m, a mianowicie: p.p. Za- 
płobę (Klimaszewskiego), Lubońskie.o, 
Pluciunika, Brauna, Rzewskiego, Węgier- 
skiego, Borusiu, Lupińskiego, sicińskiego, 
Kiermusa, Stępiema, Purtala, Doleckiego, 
Zóuniaka, Ajnyszkiela 1 Wa-nera. 
|, dda następnego w tymże lokalu od- 
było się rebrunie deleratów P, P.N, ze 
Wri Obszerne sprawozdanie wygłosił tow, 
Mieczysiaw, Seiśle zorgemzow anych jest 
w powiecie łęczyckim 495, w kutnowskim 
749, w kolskim 505, — ogółem, licząc z 
okolicznemi miastrezkami, przeszlo 2.0U. 

iDo organizacji należy przeważnie służba 


W 


+ r 


-ksztalcenia się fachowców, celem uzupeł- 


tów wyborczych do sejmi.. Anitacja roz- 
wia, się; „w wielu wypadkach ndalo się 
warcz 

Kala rmozonymikkw iani 

Kofo pracowników bankowych. 

„Odbyło sie zebrania pracowników 
banka ych —.,czjonków, Stow Handlow- 
ców polskich, Zarai je p. Eureninsz Ku- 
kulák, przewodniczył p. M. Zahorski. 

P. Rutnlak nzasadnił potrzebę zrze« 
szenia sie bankowców i ntworzenia: Koła 
w roli związku aamedzielnego, aby nie 
rozdrabniać c'ąrłaści pracy przy Stow. 
handlowców. Mając wprost przeciwna ine 
terory m przedstawicielami kapitalizmu, 
pracownicy banków, zdaniem referenta 
powinni stworzyć silne Zrzeszenie dla 


obrony swvch interesów. 
Zadaniem Kola bedzia: również i 


pozsa ydlepszenie Vylu dla służby fol- 


hienia niezbędnych wiadomości. W dye 
skusji zabrali głos pp. Śmiarowski i Gra- 
da, dowodząc, iż należy zorganizować 
Zwiazek oraz p. p. Kotkowski i Słomski, 
którzy oświatczali sie za utworzeniem 
Kola. Ostatecznie zebrani zdeerdowali 
zrzesztć się w Koło, które istnieć będzie 
przy Stow. handloweów polssich, 

Wobec tego, ża proponowani na 
członków zarząła nie elcieli przyjąć 
mandatów z powodu przeciążenia pracą 
w innych instytuejach, postanowiona Wy- 
brać komisję, która zajmie się zwołaniem 
zebi: 'a, celem dokonania wyboru zarzą- 
du >~ ta, 

Do komisji tej powołano p. p. Ku- 
kriska, Sandomierskiego i Wawrzyukow= 
skiego. 


Dwa wykłady dla nauczycieli. 


! 
Z inieatywy inspelitora szkolnego, nrzą- 
dza sekcja do walki z gruźlicą dwa odczyty 
(z pokazami) p. t. „O istocie gruźley i- su- ` 
chot- płnenych* dla nauczycięli szkół miej- ; 
skich. Odczyty odbędą się w dn. 8i 15 | 
grudnia w lokalu. kursów  pedagog'cznych 
(Dzielna 44) o godz. 4 po poł, Pielegontem | 
będzie dr. Seweryn Sterling. 


Ze Stow. wzaj. pomocy prac. handi. | 


Dzis o godz. 4 po poł. w loka'n Stowarzy- | 
szenia (Kościuszki N 21) odbędzie się w drugim 
terminie nadzwyczajne ogó ne zebranie, prawo- 
mocne bez wzu gdu na ilosć uhecnych członków. 
Na porządku dziennym: 1) wybór przewodniczą- 
cero, +) sprawa syboru delegarów Stowarzysze- 
nia do Rady Robntniczej, ) zatwierdzenie pro- 
jektu nowej ustawy, 4) wybory nowego zarządu, 


Z gazowni. 


Wskutek inteweneji pierwszego bur- 
mistrza miasta już. Sku skiego, który oso- 
biście zapewnił pracowników gazowni, iż 
pretensje ich będą zaspokojane, wczoraj 
przed wieczorem cały personel przystąpił 
do pracy i już od gouz. 8 wieczorem pizy- 
wrócoue zostało normalne ciśnienie gazu, 


Polski szpital wojskowy. 


Przy ul. Pańskiej istniał „od. lat bardzo 
dawnych „barak czerwonego krzyża“, wznie= 
siony przez władze wojskowe rosyjskie. 
Historja pobudowania owego „baraku“ jest 
znaną. 

W miejscu, gdzie obecnie przy ulicy 
Pańskiej rozbudował się dzisiejszy szpital 
wojskowy, jeszcze przed laty 18 był głuchy 

miejski, w którym władze wojskowe 
rosyjskie wzniosły drewniany prowizoryczny 
budynek dla pomieszczenia szpitala guruizo= 
nowego. Stał on wtedy zdala od miasta 
wśród drzew, W Łodzi istniał jeden tylko , 
szpital „powiatowy“ św. Aleksandra, bardzo | 
prymitywnie prowadzony i niewystarczający 
na potrzeby liczynych rzesz chorych, dla tego 
w „baraku ezerwonego krzyża“ leczono 
rówiuież — z konieczno.ci — i cywilnych ' 
chorych. Były to dla chorych szpitalnych | 
bardzo ciężlie czasy, gdyż w obydwu tych 
szpitalach opieka była niezwykle prymitywna, 
a wszelkie wysiłki i praca lekarzy aby 
choremu daó choćby względne warunki, 
rozbijały sią o brak (funduszów, których 
łódzki prezydent Pieńkowski szeządził nic- 
zmiernie, zapycliając dochodami miasta skarb 
rosyjski. 

Barak więc, wprost żywiołową siłą 
konieczności pchany, inusiał sią rozszerzać, 
gdyż zapychany był kalekami-robotnikami, 
których fabryki niemców łódzkich, traktu- ; 
jących ongi robotnika polskiego jako konia | 
roboczego, dostarczały multum. To też w | 
krótce poczęto wznosić obszerniejsze pawi- 
lony murowane, wktórych pod firmą ezer- | 
wonego krzyża rosyjskiego miescił się — do 
czasów wojny — szpital wojskowy, jedno- | 
cześnie przyjmujący chorych zpóśród miesz- 
kańców miasta, | 

Z chwilą nstąpionia resjan, szpital 
objęli | 

| 


-a 2 


niemcy, którzy chory:h eypwilnych, 
zupełnie usunęli i urządzili sie w nim na 
swój sposób, wedle potrzeb Jauki i czasu | 
wojennego, 

Dla niemeów szpital ten stanowił drugi | 
etap dla rannych po Warszawie. Tu po- | 
zostawiano przewożonych ze. Wschodu ciężko | 
rannych żołnierzy, których PD Niemiec, 
z powodn groźnego stanu ich zirowiń, Obce 
wiano się 


| Ochrony 


„Bolesław Kalinowski i Władysław Dte- 


W chwili rozbrajania niemców, szpital 
zajęli peowiący.i organizacje mładzieży har- 
cerskiej, które też następnie oddały zakład 
w ręce władz wojskowych. 

Obecnie szpital pozostaje pod zarządem 
lekarza naczelnego kapitana d-ra. Więckow- 
skiego i 'elinrążego, d-ra Mermona z War- 
szawy, przydzielonego czasowo dla pomocy 
i ma własne pielęgniarki i obsluge. 

W chrwili* ewaknacji w dniach 13—14 
listopada miemiey mieli jeszeze w szpitalu 
przeszło 280. chorych, których stopniowo za» 
bierali do Niemiec, tak iż do 24 listopada 
pomieszczenia ostatecznie opróżnili. 

Cały prawie majątek szpitalny pozostał 
na miejscu. | 

Na ogół władze wojskowe polskie otrzy- 
mały przeszło na: 800 zmian bielizny szpi- 
talnej, przeszło za 600,000 marek. środków 
aptecznych 12 opatrunkowych, w zupełnym 
komplecie salo chirurgiczne, opatrunkowe i 
inne. Wszystko urządzone wzorowo i nowo» 
cześnie. 

Obecnie w szpitala przebywa- okolo 
70 chorych wojaków polskich. Szpital będzie 
zamieniony na instytucją okrogową dla calej 
zachodniej połaci okręgu wojsk polskich. 


Z za kulis „Kriegsronstofistelie*. 


Dla dochodzenia, gdzie znajdują się scho 
wane towary, podlegające sekwestrowi, niee 
miecki wydział surowców („Kriegsrohstof- 
stello*) posługiwał się całym aparatem szp ©- 
gowskim. Przy wydziale egzystowało spocjal- 
ne biuro wysiadoweze, Pozatem wszyscy 
agenci policji kryminalnej, tajnej policji polo- 
wej, policji, politycznej i t. d. byli na usłu- 
gach tego binra, nie mówiąć już o różnych 
osobach prywatnych, które donosiły wydzia- 
łowi o schowanych towarach. Otrzymywali 
oni za to 10 proc. od wartości konfiskowa- 
nych zapasów, 

O tem, że zarobki tego rodzajn szpiclów 
były wielkie, świadczą zapisy w niektórych 
pozostawionych - książkach.  Dowiedziano się 
z nich naprzykład, że jeden z takich agen- 
tów zarobił, na denuncjacjach około 200 ty- 
sięcy marek. | 

Obecnie powstą'e pytanie, jak rząd be- 
dzie reagować na postępki takich osobników, 
którzy działali na szkodę kraju i państwa, 
dając nieprzyjacięlowi "możność konfiskaty to- 
warów, Ciekawe także, jak władze proknra- 
torska patrzeć będzie na działalność tych de- 
nuncjantów, czy istnieje np. dostateczna pod- 
stawa do pociągnięcia ich do odpowiedzialno- 


ści karnej, = 


Denuncjacjami swemi szkodzili oni rów- 
nież właścicielom skonfiskowanych towarów, 
tak że ci ostatni mogliby obecnie sądownie 
żądać od nich odszkodowania zn poniesiono 
straty. i 

Okres oktpacji niemieckiej był dla tego 
rodza'u ludzi istnym rajem. Uezęszczali oni 
do- pierwszorzędnych restauracji, zabawiając 
się tam do późnej nocy w towarzystwie ko- 
biet, ubierali się jak gontlemeni i t, d. Trze- 
ba też przyznać z przykrością, że większość 
szpiclów. tych rekrutowała się z pośród mieęsz- 
kuńców Łodzi. 


Teatr Polski. 

Dziś plerwsze powtórzenie czwartkowej 
premiery sztuki Arcybnszewa „Zazdrość*, która 
dzieki dekoracjom p, B. Lechowskiego, reżyserji 
p. K. Tatarkiewicza, oraz dobrej grze zespolu sta- 
nowi cnłosć wykwintną. 

Po południu © godz. 4 po cenach najniż- 
szych „Eros | Psyche* piękna powieść drama- 
tyczna J. zuławskiego, 


Koncert popołudniowy. 


„Na niedzielnym koncercie popołudniowym 
w dnin 8 b. m. pod dyr. Br. Szulca wystąpi 
artysta opery warszawskiej p. Leon Rechtle- 
ben, który wykona z towarz. orkiestry naj- 
piękniejsze arje Verdiego, Masrniego'i in, Bi- 
lety u Alf Straucha, Dzielna 12. ` ` 
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Kronika robotnicza. 


Z Rady Robotniczej. 


W myśl porozumienia w Anin 4-ym 
grudnia pomiedzy przedstawicielani tym- ; 
czasowej Rady delegatów robotniczych z 
tliey Pustej 11 a przewodniczącym Rady 
Robakniezaj E nl. Pwanzelickiej, St. Na- 
piórkowskim, do. Rady Robotniczej prze- 
słano. listę czlanków obn ugrupowań dele. 
watów partii P. P. 8, (lewicy) 18. D. K. 
P. 1 L., którzy z ramienia tychża organi- 
zacji wchodzą w skład tymczasowego 
prezydjum i tymczasowych komisji Mady 
Rabntniczej. Do tymczasowega prezydjum 
wchodzą? Władysław Uhrzanowski, Ignacy 
Gralak, Juljan Grezel i Włattsław Zaj- 
del, Do komisji finansowej Michal Mar- 
czewski, i Młatysław Zajdel. Do komis'i 
aprowizacyjnej Przybył i łanacy Gralak, 
pracy — Stankiewiez i Ignac) 
Gralak. Przemysilu—RBolesław Kalinowski 
i Włalysław Ślefański, Pośredmetwa pra 
cy—Stanisjaw Gauez i Siezpal. Oświaty— 
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hrali na ñelevata do Rady Robotniezej| 
Emila Roznera, oraz zastępcę Bronisława, 
Szmięla. i 
Elektromonterzy wybrali na dejera« 
tów do Radv Robotniczej Stanislawa Mae ' 
jewskiego, Władysława Jaworskiego, Wjae 
dysława Kwiatkowskiego, Leona Rardnie 
na i Józefa Radkezo, 4) 
Robotnicy fabryki Emila Eiserta wyć 
brali do Rady Robotniczej delegatów; 
Włalysława Millera, T, Niesnera, R. Kos, 
laskiego i A. Muszyńskiego, oraz uchwa:. 
lili rezolucja: N. Z R. "M 
Robotnicy fabryki Rzepkowicza t. 
Mączki wybrali do Rady Robotniczej Neje 
mana i Rozena, 2 
Milicjanci 7 komisarjatn wrbrali do 
Rady Robotniczej na delegata Stanisława 
(i osztkęGo, na zastępcę Leonarda Nos- 
waka. š 
Prezydjam Rady Robctniczej z oról. 
nej liczby 70 delegatów, wybranych przez 
robotników fabryki Poznańskiego, zaake 
ceptowalo tylko 80-tu, — Obecnie liczba. 
ogólna delegatów Rady wynosi około 800, 


Delegacja robotników u Szajbiera. | 


W nbieełą niedzielę w sali Rranna. 
na Rieżym Młynie odbył się wielki wies 
robotników zakładów szajblerowskich Ną. 
wiecu uchwalono wystawienie panu Szaje. 
clerowi żąlań ekonomicznych į wybrano! 
komisją dla przedłożenia tech żądań. W. 
środe, dnia 4 grudnia delegacja robotnicza! 
udała się do pałacu szaiblerawskiego, lecę 
wpuszezeno dla pertraktacji tylka dwóch 
robotników Renera i Rajcha, Delerarf 
przedstawili panu Szajblerowi jun., który 
ich przyjął, zadania robotników, a miano» 
wieje: 1) wypłacenie wynagrodzenia roboe 
tnikom za cały czas wojny, licząc po £ 
m. 20 fon. dziennie. Robotnicy, którzy, 
pracowali ponad lat 20, muszą być nadal 
wspierani. Jeżeli robotnik umarł, należ 
wynłacić żonie lub dzieciom, Jeżeli roboe 
tnika niema obecnego, należy mn wypła« 
cić wtedy, kiedy powróci. Wypłacenie n aje 
strom obiecanego im procentu, 3) zwroś 
komorneco. pobranego przez administracją 
za rok 1918 w domach fabrycznych: 4) wys, 
danie towarów na koszule, kalesony i hale 
ki po cenię przedwojennej, 6) natychmia», 
stowe oświetlenie klatek schodowych w 
domach fabrycznych. 

Punkt pierwszy uzasadniali robotnicy. 
przypomnieniem panu Szajblerowi jego 0= 
bietnicy, danej robotnikom na początku 
wojny, iż przez cały czas jej trwania 
utrzyma on w całości ogół swsch robotni= 
ków, aź do chwili ponownego uruchomienią 
przemysłu, nastąpienie czego przewidyw 
w ciągu kilku miesięcy, Dlatego robotnie 
otrzymywali z początku zapomogi, w sumie 
t rb. 50 kop, tygodniowo, obarczeni ros 
dziną mężczyżni, 1 rb. 30 kobiety, oTa$, 
po rublu kawalerowie i panny, Za waru“ 
nek jednak wypłacania zapomogi postas 
wiono, aby robotnicy nigdzie się nie wys; 
dalali, będąc w każdej chwili do rozpo- 
rządzenia adyninistracji fabrycznej, na wye 
padek ewentualnego rozpoczęcia pracy. 
W tym eclu każdy robotnik, czy robotnica, 
obowiązani byli za otrzymaną zapomogę 
odrabiać po jednym dniu w tygodniu. $ 

Po upływie kilku miesięcy, gdy zas! 
nioslo się na dłuższe przeciągnięcie wojny| 
administracja fabryczna rozpoczęła wydłe 
larie stopniowe, zaczynając od tych, którzy; 
najkrócej pracowali, przyczem przy wys 
placie zapomogi, krótko oznajmiano: „pe 
raz ostatni“, co ziaczylo, iż nikt więcej 
zapomo i nie otrzyma i nie potrzebuje zą 
nią odrabiać. Delegaci zatem oświadczylł 
panu Szajhlerowi, że gdyby wyplacono im 
odrazu zgóry całą dwutygodniówkę, po=! 
dlug przepisów fabrycznych, zwalniając od 
obowiązków odrabiania i nie trzymano ich 
przy fabryce w rezerwie, narówni z arm 
turą fabryczną, urządzeniami, surowcami 

t. p, wtedy robotnicy nie mieliby, daj 
przemysłowca żadnej pretensji, Ale wehea, 
obietnic pana Szajblera robotnicy, Czek ae 
jąc, trzywani na uwiezi przy fabryce, w 
daremiej nadziei dalszej pravy, zus l: s 
bieziem wojny zrujnowani, zatem wysta» 
wione żądania nie są żadnemi bolszewice 
kiemi uroszczeńiami, lecz slusznem zadośće 
uczynieniem za dane obietnice, „.,.; 

W odpowiedzi pan Szajbler rapytał 
się tylko, czy w.edzą robotnicy, jak wielką 
sumę miljonów wyniesie uwzględnienie 
żądań robotniczych za cztery lata dla 
7,700 z górą robotników, oraz Zaztiaczył,! 
że żąjania wydają mu się nazbyt, wys ów, 
rowane, Dalej oznajmił, że A neg 
kwestji nzależnia od rokowań z Radi kos] 
botuiczą, w każdym zaś wypadku po uzye; 
skaniu pożyczki, w miarę możności przyje| 
dzie z pomocą swym robotnizońm, © 6 
możności jeszcze przed świętami Bożeza 
Narodzenia, Co do sprzedaży po cenie 
przedwojennej materju na bielizne, chos 
ciaż Wa razie brak jest towurów, kióre 
zostały zarekwirowane. lecz o ile puzo* 
stałe resztki surowca pozwolą, wyrobione 
bela dla rob tmików na bieliznę, Źgodzili 
się też w zupełności na zwrot kolmuruego 
sa ruk 1918, oraz oświetlenie, 


zam 


nej odległości miejsca EON oskarżo= 
mego lub świadków. 

e) Artykuł 527 U. P. K. niema zasto- 
sowania. 

'd) Siedmiodniowy termin przewidziany 
w att. 557 U. P. K. na wskazanie przez 


oskarżonego świadków, oraz wybór obrońcy, 
skraca się do 24-ch godzin; tenże skrócony | ozas żołnierze polscy ruszyli przeciw radzie 


termin oznacza się dla oświadczenia ze stro- 
ny oskarżonego, co do wezwania świadków 
na io koszt, przewidzianego w art. 676 
u. P 


e) W razie nieprzybycia świadka na roze 
prawą mogą być odozytane zeznania, złożone 
rzezeń w toku dochodzenia lub śledztwa, 
wiadkowie, niezbędni dla rozprawy, mogą 


być sprowadzeni pod przymusem  niezwłocz- 
nie, lub na rozprawę następną. Sąd może 
zabezpieczyć z góry terminówe przybycie 


świadków, jeśli zachodzi obawa uchylenia się 
ich od stawiennictwa. 

f) W razie konieczności odroczenia 
sprawy w pierwszym terminie, tastępny wy- 
znaczony być winien niezwłocznie i przypaść 
nie później, niż w ciągu dni 14 po pierws 
szym terminie. 

g). Przy ogłoszeniu wyroku Sąd przy» 

odrazu na> piśmie jego motywy. 
W sprawach wyjątkowo skomplikowanych 
ogłoszenie motywów może nastąpić w ciągu 


trzech dni po wydaniu wyroku. 

- b)' Na podanie apelacji od wyroku 
ozńacza się termin trzydniowy. ` 

i) Sąd 2-ej instancji obowiązany jest 

w ciągu trzech dni od chwili otrzymania 
apelacji wyznaczyć termin jej rozpoznania, 
które winno nastąpić w ciągu dni 14-tu, 
Wyjątek dopuszczony być może w razie zna» 
cznej odległości miejsca zamieszkania oskar» 
żonego lub świadków. 


j) Wyroki 2-ej instancji uprawomocniają 
się ż chwilą ich ogłoszenia. 


Art. 11. 


„Prawomocne wyroki, skazujące winnych 
na podstawie dekretu niniejszego, ulegają 
ogłoszenia w 8-ch dziennikach na koszt ska 
zanego, oraz wywieszeniu na przeciąg dni 
14-tu na drzwiach przedsiębiorstwa, lub na 
bramie domu. 


madłam 


Walki w Galicji wschodniej, 


Komunikat polskiego sztabu general- 
nego. 
Z dnia 6 grudnia. 

„Na Wołyniu odbywają sią utarczki g 

i bandami. We wschodniej czę: 

powiatu tomaszowskiego i w południowej 
hrubieszowskiego oddziały kawalerji pod do- 
(,wództwem rotmistrza Żółkiewskiego i oddzia« 
iły piechoty pod dowództwem Szninajera roz- 
ibiiy bandy ukraińskie, W Sokalu i Uclino- 
[wie ukraińcy w sile do 1000 ludzi areszto» 
wali polaków i wywieźli księdza Koło Ja» 
jgzczowa wysłano ekspedycją ze Lwowa. Ko- 
ło Rawy Ruskiej utarczki,. Na północ od 
Lwowa nieprzyjaciel w sile 2 bataljonów z 
„artyjerją zaatakował nasze oddziały w Du- 
blanach. Po zaciętej walce ukraińcy cofnęli 
się i usadowili w Srokach i Grzybowicach, 
(Dublany znajdują się w naszym ręku. Poza- 
tem linja bojowa koło Lwowa niezmieniona, 
Z kierunku Sambora na Przemyśl i Mościge 
ka rozwijają działalność słabe oddziały ukra- 
fńskie, kierunku Starego Sambora na 
Chyrów nieprzyjaciel nie przedsiębrał wię: 
kszej sal: Atak band chłopskich na Mo- 


Kar Szef sztabu generalnego. 
Ataki band ukraińskich. 

Dziś nadeszła wiadomość, że bandy 
nkraińskie zająły Nowe Miasto i zniszczyły 
urządzenia statyjne. Tego rodzaju przemija- 
ące sukcesy przypisać należy temu, że za- 
ogi stacyjne są małe I nawet słabsze ban- 
dy mogą łatwo opanować miejscowość. Ruch 
kólejowy do Lwowa odbywa się z przesia- 
daniem. Podróż kolejowa x Przemyśla do 
Lwowa.trwa 8 godzin. 


Zmiana w herbie państwa, 


Warszawa, 8 grudnia, 


, Ministër spraw wewnętrznych wydał 
okólnik do Bzefów sekcji i szefów wy* 
działów: następującej treści: 

+ Państwo polskie na mócy reskryptu 
obywatela naczelnika państwa do obywa- 
tela Jguacego Daszyńskiego z dnia 14-70 
listopada 1918 r. i późniejszych ustaw o- 
trzymało ustrój republikański. — Konsek= 
wencja ta pociąra ża sobą drobną zniia- 
nę w herbie polstim, Zgodnie z opinią 
rady, ministrów polecam 3 pieczęci pań- 
stwa; drla w koronie królewskiej usunąć 
rzeczoną koronę. 


Krwawe zajścia w Inowrocławiu. 


Inowrocław, 6 grudnia, 
W środę skutkiem” niesprawiedliwego 
nodziału towarów do sprzedaży między tutej- 
szymi kupcami wynikły rozruchy. 
ny tłumzaatukowa] magazyny, Żoln 


| 


swej strony rabownii sklepy, 'poczem udali 
się do rzeźni, gdzie zrabowali całe znajdue 
jące się tam mięso. Spokój przywrócono do- 
piero późnym wieczorem, W czwartek gra- 
bieże odbywały się w dalszym ciągu. Zabito 
4 osoby cywilne narodowości polskiej. Wówe 


robotuiczej, Wywiązały sią krwawe walki 
uliczne, podczas których główną rolę odgry= 
wały granaty ręczne i karabiny maszynowe, 


Delegacja legjonów galicyjskich, 
Warszawa, 6 gradnia. 


Przybyła delegacja oficerów legjo= 
nów galicyjskich w sprawie przedstawie- 
nia odnośnym władzom stosunków panue 
jących w oddziałach wojskowych w Ga- 
licji. 


We Lwowie spokojnie. 


Kraków, 6 grudnia. 


We Lwowie spokojnie. Policja i stra- 
że obecnie doprowadzają do porządku 
spowodowany przez ukraińców zamet. — 
Uszkodzony most w Bratkowicach będzie 
wnet naprawiony i normalna komunikacja 
przywrócona, 


Pod kontrolą, 


Bazylea, 6 grudnia. 


Paryski „Herold* donosi: Przepro- 
wadzenie rozejmu ze strony Niemiec skon- 
trolowane będzie przez koalicję na miej» 
sen. Oddziały policyjne i kontrolujące 
gotowe są do wyruszenia do Niemiec. 


Odjazd Wilsona. 


Amsterdam, 6 grudnia. 

Z Ameryki donoszą, że odjazd Wil- 
sona z New-Yorku miał charakter wiel- 
kiej uroczystości, Oprócz osób już wy» 
mienionych towarzyszyli Wilsonowi pos 
słowie Francji, Anglji 1 Belgiji. wraz z 
rodzinami. Parowiec „Georg Washington* 
eskortowany jest przes dreadenought 
„Pensilwania* pod komendą admirała 
Mayo. 


Nowa republika. 


Budapeszt, 6 grudnia, 


Donoszą ta, że w miejscowości Uje 
wideck proklamowano republikę południo- 
wo Rerbską, która nie chce mieć nie 
wspólnego z jugosłowianami. 


Zaprzeczenie rządu czecho-sło- 
wackiego. 


Praga, 6 grudnia 


Rząd republiki czecho-słowackiej 
ogłasza urzędowo, że nie ma zamiaru 
zajmowania Kladzka. Wiadomość o wkro- 
czeniu wojsk czecho-słowackich na Śląsk 
Górny nie odpowiada prawdzie. 


Abdykacyjne pismo kronprinca. 
Berlin, 6 grudnia. ` 


Były następca tronu nadesłał rzą 
dowi niemieckiemu następujące pismo 
odręczne: Zrzekam się stanowczo wszyst» 
kich praw do korony pruskiej i niemiec- 
kiej Korony cesarskiej, które mi bądź 
jako następcy tronu Jego cesarkiej i 
Królewskiej mości, bądź z innych źródeł 
prawnych, przysługiwać mogą. : 


Koalicja żąda rozwiązania rad roboln. 


żołni rskich. 
Wiedeń, 6 grudnia. 
Berliński korespondent dziennika 


„Der Abend* donosi na podstawie infor- 
macji, otrzymanej od osoby wiarogodnej, 
że koalicja przygotowała pod; adresem 
Niemiec notę w formie ultimatum, żąda= 
jącą usunięcia wszystkich rad robotniczo- 
żołnierskich. W razie odmowy wypełnie- 
nia tego warunku koalicja odmówi wszel- 
kiego dowozu środków żywzościowych. — 
Ponadto przygotowuje na ten: wypadek 
wojska do obsadzenia Berlina. M: 


Akty z uwagami Wilhelma. 
Frankfurt nad Menem, 6 grudnia, 


„Frankf. Zeitung* donosi: Bawarski 
prezydent ministrów Kisner.. oświadczył na 
zgromadzeniu ludowem, że akty. berlińskiego 
ministerjum spraw zagranicznych, © ile - do+ 


' tyczą spraw ostatniej wojny, „opublikowane 


Wzburzo- 
uerże Ze i 


będą w dniach najbliższych. Ąktą ta zaopa- 


Co mówi gks następca tronu 
niemieckiego? 


Amsterdam, 8 grudnia. 


Kosespondónt „Assoceated Press“ od- 
był dłuższą rozmowę z byłym następcą tronu 
niemieckiego. 

Były niemiecki następca tronu powie- 
dział między innemi: 

` „O ile powstanie yy yada nie- 
miecka na wżór amerykański, lub francuskiej 
z największą przyjemnością powrócę jako 
zwyczajny I. 

O ostatniej wojnie nrstę trony wy- 
razit się: „Sytuację naszą uważałem za bez- 
nadziejną już po bitwie nad Marną, której 
byśmy nie przegrali, gdyby szef sztabu ges 
neralnego nie okazał się zbyt nerwowym. 
Proponowałem sztabowi generalnemu już 
wówczas zawarcie pokojn, chociażby kosztem 
największych otiar i zwrotu Alzacji i Lots- 
ryngji. Oświadezono mi jednak, że nie powi+ 
nienen rozszerzać swojej działalności poza 
granicą powierzonej mi armji“. | 

O okolicznościach, towarzyszących wy- 
buchowi wojny, kronprinz powiedział: „Wbrew 
przekonaniu panującemu zagranicą, oświade 
czam, że nigdy tej nie pragnąłem i chwilą 
ówczesną uważałem za bardzo  niedogodną. 
Od początku przekonanym byłem, że Anglja 
weżmie udział w wojnie. Jednakże ks. Hem- 
ryk pruski i inni członkowie mojej rodziny 
opinji mej nie podzielali*. 

Eks następca tronu mówi z wielkiem 
rozgoryczeniem o pracy sztabu generalnego, 
twierdząc, że popełnił om mnóstwo błędów, 
między. innemi w r. b. podczas ofensywy 
marcowej. Kronprine twierdzi, że Ludendorff 
był główną sprężyną niemieckiej akcji wo- 
jennej, podczas gdy Hindenburg był tylko 
„Paradepferd'em* a Ludendort i jego sztab 
miedoceniali sił przeciwnika 1 nie chcieli 
wierzyć, że wojska amerykańskie w tak 
wielkiej liczbie przybędą z pomocą, (Powyże 
sze oświadczenie przywódców junkrów pru- 
skich stoi w: rażącej sprzeczności z niedawną 
jeszcze jego działalnością, kiedy to podczas 
zajść w Zabern rzucił hasło „Feste druff*— 
mocno wal—przyp. ag. „Sarmata“, 


Republika: reńsko - wesiialska. 


Kolonja, 6 grudnia. 
Odbyły sią tu wczoraj dwa olbrzymie 
zgromadzenia, na których proklamowano nie- 
znlóżną republikę reńsko-westfalską, złączoną 
federacyjnie a państwem niemieckim. 


Armia Mackensena wraca do Niemiec. 


Berlin, 6 grudnia. 
Niemiecka komisja rozjemcza prze” 
prowadziła poinyślnie sprawę transportu 
armji Mackensena. Powrót wojsk tej armji 
odbędzie się koleją i piechotą. Większa 
część oddziałów przekroczyła już granicę 
niemiecką, 


Pokój może być podpisany jeszcze w b. m. 


Genewa, 6 grudnia, 


Francuskie ministerium spraw gas 
granicznych komanikaje, ża niema żadnych 
przeszkód do podpisania jeszcze w końcu 
bieżącego miesiąca pokoju preliminar- 


Pod sąd koalicji 


Londyn, 6 gradnia. 

W kołach kompetentnych panuje 
przekonanie, że ex-cesarz niemiecki, oraz 
inne osobistości, które odegraly nietną 
rolę podczas obecnej wojny, będą sta- 


«wione przed sąd, składający się z przed- 


stawicieli państw koalicyjnych, eraz tych 


krajów, które najbardziej ucierpiały pode f 


czas wojny obecnej, 


Żądanie króla angielskiego. 


Berlin, 6 grudnia. 


Z Holandji donoszą, ża król angiel- 
ski zażąda na konuresie pokojowy, aby 
flota niemiecka przez dlugie lata byla in- 
ternowana w krajach koalicyjnych. Anulja 
zażąda tego, w ovlu uuieszkodliwienia 
niemców. 


Konferencje pokojowe. 


Wiedeń, 6 grudnia. 
Według informacji „Times'a* konferen- 
cja pokojowa bedzie sią składać z trzech 


konferencji. Przedewszystkiem odbędzie się | 


konferencja przedstawicieli Francji, 
Włoch i Ameryki, 
dopodobnie w Wersalu 
wszych dni stycznia. 

; Następnie w marcu 


Anglii, 
i potrwa do pier- 


lub krietnin od- 


trzone są na marginesie w uwagi .ocarzą | będzie sią pełniejsza konferencja pókojowa, 


Wi'hęlma, będzie z rich można, wrwniośko- 
wat o stopnin wine b. cesarza Niemieo. 


Pida 


albowiem dó pierwszej Kent 
dopuszczeni niemcy. »ii ; * 


U Dia 


> moe 


Odbędzie się ona praw- | 


8. 


wstały po figi zka się mon anstroz 
węgierskiej. Przedstawiciele owych pnństw 
po pierwszej konferencji otrzymają zapros 
szenie dó podpisania z góry ułożonyuh 
warunków pokojowych. Trzecim okresem 
konferencji pokojowej będzie konferencja 
światowa, w której wezmą udział państwa 
koalicji, państwa neutralne i centralne. Na 
tej ostatniej konferencji utworzony będzie 
związek narodów. fr 


Czesi w Trenczynie, 


Praga, 6 grudnia. | 
„Narodni Listy“ donoszą, że 
wśród entuzjazmu i radości żołnierze 
weszli do Trenczyna i objęli zarząd komite: 
tu i poszczególne urzędy. 0% 


Żywność z Ameryki już idzje, 


Waszyngton, 6 grudnia. 


Ogłoszono tutaj, że w pare dni pe 
podpisaniu zawieszenia broni udało się 
kilka okrętów z żywnością do północnej: 
Francji, Belgji i Aostcji. YA 


Tydzień pomocy. 
Haga, 6 grudnia. 


Agencja Havasa donosi z Waszynge 
tonu, że wskutek odezwy Roosevelta zor- 
ganiżowano specjalny tydzień dla zbiera- 
nia ofiar pieniężnych, celem zaopatrzenia 
w żywność 800 miljonów ludności Frane 
cji, Belgji, Angiji, Polski, Rosji, Niemiec 
1 Anstrji. 


Wojska rosyjskie w Bobrujsku, = 


Komunikat rosyjski z frontu czere 
wonego z dnia 8 grudnia: Na froncie 
wschodnim w okręgu narwskim zajęliśmy 
Narwą po zaciekłej całodziennej walce, 
W okręgu pskowskim oddziały nasze w, 
dniu 28 listopada zajęły stacją Izbrontk 
w odległości 28 wiorst od stacji Pskowa, 
W kierunku na Rożyce zajęliśmy miasto 
Locyn. W kierunku na Bobrujsk wojska 
nasze, entuzjastycznie witane przez lud- 
ność, wkroczyły do Bobrujska, przybrae 
nego czerwonemi sztandarami. Dudziały 
nasze zajęły linję kolejową Mińsk == 
Osipowicze. | 

Front południowy. Na północ od 
Liski oddziały nasze odparły wszystkie 
ataki przeciwnika, zadając mu duże straty, 
Na poiądnie od HBałaszowa kontynuujem 
ofensywa. Zajęliśmy chator archangiel- 
ski. Przeciwnik został udrzucony. W 
odległości 40 wiorst od stacji Roliskaja 
zajęliśmy po zaciętej walce miejscowość: 
Ust Pegeżaja, Iwanówka i Łożnoje. Dalej, 
na południe w kierunku Gołubinskaja wye 
wiadowcy nasi przeszli przez rzekę Don, 
otoczyli posterunek przeciwnika, biorąć 
załogę do niewoli. Próba przeciwnika 
zaatakowania przy pomocy znaczuych sił 
naszych wojsk w okręgu stacji Aksajskaja 
w ouległości 80 wiorst na południowy 
zachód od Carycyna odparta została ze 
znacznerri stratami dla przeciwnika, 

Front wschódni, Oudziały nasze 
przy pomocy 'energicznega ataku przy» 
wróciły poprzednią sytuację. Zajęto z 


' powrotem Sobolew w odle: łości 70 wiorst 


na północ od Uralska. Dalej na polu- 
dniowy zachód oddziały nasze osiągnęły 
sukcesy wżułuż liuji kolejowej Buguru= 
słan—Ufa. -Zajęto Bologoje oraz szereg 


wsi na poludnie i na północny zachód 


o tej miejscowości, W okręgu saraptl- 
skim oddżiajy nasze po walce zajęły 
kilka wsi, odległych 25 wiorst na wschód 
od Sarapula, f 


Wiadomości bieżące. 
Posiedzenia Rady Miejskiej. 


Najbliższe posiedzenia Rady Miejskiej 
odbędą się we wtorek, dnia 10, w środę, 
dnia 11 i w czwartek, dnia 12 grudnia 1918 r. 
o godz. 6-ej pp. w sali posiedzeń Rady 
Miejskiej przy ul. Pańskiej 115. 

Na porządku dziennym obrady mad 
budżetem zarządu miejskiego na rok admini. 
stracyjny 191819. 


Pomoc dla powracających jeńców. 

Jeńcy, którzy przed wojną mieszkali 
w Łodzi, w celu ndzielenia im pomocy w 
utrzymania f wyszukiwaniu pracy, winni 
zgłaszać się do następujących biur, Stor 
sowiie do dzielnicy, W której obecnie 
mieszkają, Jnb też mieszkali przed wojną: 
ul. Rajtera 11, ol. Średnia 71, ul. Konstan- 


| tynowska 27, ul. Rokicińska 17, Szosa Pa- 


bjanieką 1, ul, Widzewska 160. Zzłoszenia 
przyjmowane są od. soboty, d. 7 grudnia 
r. b. od godziny 9—3 po poł Każdy zgła- 
szający się winien przynieść z sobą zů- 
świedczenie od rzą cy domu, stwierdzające 
jego miejsce zamieszkania przed wojną. 
Rządey domów obowiązani gą wydawać 
wynttoriane zsświałczęśia patychmiast. 
aip a louolwieg armaty, 


RY. 208 


Babati, 7 zrudnia 108 r. 


"Teatr Polski. 


—— 


„Zazdrość*—sztuka w 5 aktach 
Arcybaszewa. Tłumaczył K. Tatar= 
kiewicz. 


Chyba niema w literaturze świata 
pie tak-typoweco, jak nowoczesny dramat 
rosyjską, Wszyscy nowi dramaturdzy te- 
go kraju jakby sprzysięgli się, aby pisać 
jednakowe sztuki. Twórcy ich mają to 
do siebie, że nastrój ogólny zupełnie od- 
suwa na drtgi plan samą treść I pornszo- 
ne zagadnienie. A nastrój ten jest wszę- 
dzie tak identyczny, ża sztuki zupełnie 
tracą piętno indywidualne, 

"Zawsze ktoś śpiewa cygańskie ro- 
mase -podczas rezgrywania się niby-tra 
gicznych epizodów na scenie, zawsze lu- 
dzia mówią, jak aniołowie, a żyją jak 
prostaczy. Właściwie ludzie ci zupełnie nie 
tyją: brak im tej vis vitalis, ożywiającej 
wszelkie jestestwa, Mówią, jak nakręco- 


na maszyny filozoficzne, ich rozterki wes 


wnetrzne są nawskroś sztuczne i niepo- 
trzebne. 

' „Zazdrość* napisana została ściśle 
podług wymienionej recepty. Mąż podej 
przewa żonę o zdradę z jakimś kaukazkim 
ksteciem, „Poczciwa” kobieta przyjmuje 


wprawdzie hołdy otytułowanej osoby, ba, 


nawet bywa w jego kawalerskiem miesz- 
kaniu, pozwala się obcałowywać, ale... ko 
chanką jezo nie jest. Męża natomiast 
okłamuje stale. Książę jest podniecony 
tem odwlekaniem pointy, wpada do mie- 
szkania zalotnicy i rzuca się na nią w ce- 
lach niedwuznacznych. Wchodzi zazdro- 
sny mąż, widzi nieco drastyczną Scenę, 
wyrzuca księcia l chce się dowiedzieć 
prawdy. Ale żona jego jest konsekwen- 
tna: skłamała i teraz, przyznając się, że 
jest kochanką księcia. co przecież nie 
odpowiada prawdzie. Mąż w świętem obu 
rzenia rzuca się na nią gotując jej śinierć 
Desdemony. 

" Ta „tragedja” trwa przez pięć aktów, 
obficie ugarnirowanych praniem najbru- 


dniejszej bielizny na forum publicznem, 


quasi-filozofją o marności życia tego, ga- 
Jerją niezdrowych, histerycznych typów 
bez różnicy wieku i płei, a wreszcie nie- 
śmiertelnym „zaunywnym* śpiewem na 
gcenie, za sceną i t. d. Wszystko to bar- 
dzo dobre, ale już było podawane w wie- 
Ju, bardzo wielu postaciach. A nie jest 
tego godne, gdyż aczkolwiek lekko stra- 
wte, to jednak jest calkiem niepożywue, 
Co się tyczy wykonania, to publiczność 


miała prawdziwą niespodziankę: niemal 


wszyscy outwórcy wywiązali się ze swego 
gadania bardzo dobrze, 

P. Larys-Pawińska grała żonę w mo- 
mentach spokojnych bez zarzutu, natomiast 
brakło jej rozmachu w scenach wybuchos 
wych i w miejscach tej typowo-rosyjskiej 
rezygnacji, krystalizującej się w słowie: 
„taplewat”*, 

P. Żbikowska w roli wynzdanej Klau 
dji, wprost prostytutki dla sportu, zoala- 
zła pole do wykazania, że jest aktorką 
o bardzo rozwiniętej technice scenicznej 
å: o znacznych zdolnościach, Postać 
przeprowadzona była konsekwentnie i wy- 
wolywała bezwzględnie te uczucia, które 
hal pobudzić autor. 

_. P, Rydzewski grał męża zazdrosne- 

go nadzwyczaj inteligentnie i wywierał 
silne wrażenie, Zarzuciilbym mu może 
jedynie nieco przesadną mimikę i zbyt 
ozęste reminisęencje z ról, granych przez 
Junoszę stępowskiego. 
' P, Benda przeszarżował nieco rolę 
Jetzego, degradując go na ucznia 2-cj 
klasy, podczas guy jest on już zdaje 
BIG W 7-6j. 

„. P. Siemaszko w roli biednego męża 
Klaudji miał kiika mimicznych epizodów, 
które pozostawiają niezatarte wspomnie- 


nia | przynoszą zaszczyt jego dorobkowi 
artystycznemu. 

Panowie Radwan i Tatarkiewicz grali 
tak, jak Bóg przykazał. Jedynie p. Wi. 
śniewski zupełnie zrujnował nietrudną ról- 
kę porucznika Iwanowa. 

Dekoracje i wystawa świadczą 0 wy- 
sokim poziomie artystycznym p. Lecho» 


wskiego. 
$ G. W, 


— J- 


Nadestane. 


Znaczek na ll-gą Gospodę Wojskową. 


Liga Kobiet P. W. urządza w nie- 
dzielę, dnia 8-go grudnia, kwestę na Il-gą 
Gospode Wojskową. Kwestarze i kwestarki, 
chcące przyjąć udział w sprzedaży znaczka, 
proszone są © zapisywanie się na listy w 
następujących lokalach : 

Dzielnica I-a, lokal Bałuckiego Koła 
Macierzy Szkolnej przy ul. Zgierskiej. 

Dzielnica Il-a, n p. Marty Jasinskiej — 
Średnia 45. 

Dzielnica TII-a m p. Kazimiery Wolskiej 
— Konstantynowska 8. - 

Dzielniea IV-a u p. Franciszki Racięckiej 
— Widzewska 23. 

Dzielnica V-8 u p. Anton. Lipińskiej — 
Wółczańska 91. 

Dzielnica VI-a un p. Rajgrodzkiej — 
Sienkiewicza 6. 

Dzielnica VII-a, „Bibljoteka* — Roki- 
cińska 41. 

Dzielnica VI-a a p. Olgi Neumarkowej 
-> Piotrkowsk 164. 

Dzielnica IX-a, Stołownia Gerera — 
panie Kłokockie — Piotrkowska 298. 

Centrala — lokal Legi Kobiet — Prze- 
jazd 1. Olga Oberteldowa, M. Pleifirówna, S. 
Kosińska. "2 

Wydawanie puszek kwestarzom i kwe- 
starkom odbędzie sią u pań dzielnicowych 
dó których. zgłaszać sią należy pomiędzy 
8—5 po poł. Uprasza się o przedstawianie 
legitymacji osobistych, lub matrykuł szkolnych. 


M6 > zł 
Sieradz. 


Dnia 1 grudnia 1918 roku odbył się 
u nas wieć, urządzony przez miejscówą 
organizację P: P. S Wiec zaraił oh, Ga- 
wrok, przewodniczył ob. Jaros, Sytuacje 
polityczną referował tow. Maks z Łodzi. 


‘Obecnych było na wiecu zzórą 1900 osób. 


. . Przyjęta jednogłośnie rezolucja brzmi 
jak następuje: 

1) Wiec zwołany w Sieradzn dnia 1 
grudnia przez P. P. S. solidaryzuje się z 
polityką P. P. S, która od samezo pow- 
stania swego walczyła niestrudzenie, cze- 
sto z bronią w ręku, o Niepodległą Polską 
Republikę Ludową i o sprawiedliwy u- 
strój w tej Polsce, czyli 2 socjalizm. 

Zebrani postanawiają wszelkiemi si- 
łami poprzeć przedstawicieli klasy pra- 
cującej w obecnym rżądzie ludowym. Ze- 
brani piętnują haniebną politykę endecji, 
która przeciwko rządowi ludowema roz: 
poczęła namiętną nazankę, Zebrani wzy- 
wają rząd ludowy do nieoziętej walki z 
reakcją endecką. Niech rząd ten będzie 
pewny czynnego poparcia mas lada pra- 
cującego w mieście i na wsi, 

2) Zebrani na wiecu P, P. S. w dn. 
1 eradnia w Sieradzu zasyłają hołd ko- 
mendantowi J, Pilsudskiemu, nieugiętemu 
szermierzowi wałki o wolność narodu. — 
Zebrani oświadczają swą bezwzelędną go- 
towość do stawania w czynnych walczą- 
cych szeregach o . olność kraju i prawa 
ludu polskiego pod rozkazami Naczelnika 
Wojsk Polskich, on OR i 

8 
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ANE TEESE 


ka 


Obywatelka m. Łodzi i Rudy, 
urodzona w ziemi Łęczyckiej dnia +2 lutego 1366 r. wnuczka pułkownika byłych wo'sk pol- 
skich, po krótkich lecz ciężkich ocłerpieniach zasnęła w Bogu dn. 4 gndnin 1018 r. 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu żałoby w Rudzie Pabjan ckiej z domu włas- 
nego na cmentarz zy Jaoiól odbędzie się dnia 8 grudnia o godz 3 po pol, o czem zaw.ada- 
młają krewnych, przyjaciół ! znajomych pozostali w nieutulonym żalu M 


U 1429 Mąż, synowie | córki. § 
TENETE E EEE, MERAT 


Na Polski Skarb Narodowy. 


(Złożono w redakcji „Głosu Polskiego“): 


Stas. Józio, Maniuś i Marychna Miąsz- 
kowscy—8 rb. 80 kop. srebr. i 6 rb, 80 ko 
piejek miedzią. 

Zamiast światła w dzień zaduszny: dla 
ukochanej matki Marji Wojeńskiej—Stanisła- 
wa Mseszkowska 10 mk. 

Polska szkoła miejska M 46 — 45 gra- 
mów srebra w różnych postac'ach, 5 marek 
45 fen papier, 1 mk. 50 fen. srebr, 2 rb. 
45 kop. miedzią, 2 rb. 55 kop. srebr., 88 ha- 
Jerzy, 2 monety amerykańskie miedziane i 
42 grosza polskie. 

Monicowa — 5 mk, 

7 drużyna Z. K. P. — 80 kop. miedzią, 


5 mk. 50 ten. srebr. 2 mk. nikl., 2 złote pol- 


skie srebr. 40 kop. sr. 

Dobiński — 2 rb, 50 fen, srebr. 

I-ga drużyna l-ej kompanji P, O. W, 
8 marek. | 

Ant. Zakrzewski 10 mk. - 

H. W. J.K. L W.i E B 2 marki 
50 fen, 

Dla uczczenia pamięci przedwoześnie 
zgasłych szwagra Józefa Kosiewicza Kubiaka 
i bratowej Władysławy L'pskiej—Zenonostwo 
Lipscy 10 mk. 

Dzieci klasy Marji Piorowskiej w Kom 
stantynowie=l11 mk. 50 fen., 65 kop. srebr., 
l mk 00 fen, nikiel i żelazo., Marja Piorow- 
ska 5 rb. srebr. 

Przy spotkanin się przyjacielskiem—Ro- 
man Szymański (Szosa Pabjanieka XM 30) i 
Antoni Lewandowski (Wiznera 8 17) 10 rm 
bli papierowe. 

Marja Nowak — 1 rb, ier., 87 kop. 
miodzią, 50 fen' srebr. 9:7 j 

Stanisław Urbański — 4 rb, sreb., 1 rb, 
5 kop. miedzią. 

Helena Pisarska—l mk, 50 fen. srebr., 
4 mk, pap., 25 fen, nikl. 85 kop. sr, 30 kop., 
miedzią, | szyling angielski, 

Dziunia Mrowińska ze swej skacbonki— 
16 rb. srebr., 4 mk. 50 fer srebr. : 

Bolesław Półtarzewski—10 mk papier., 


15 mk. srehr, 15 rb, srebr., 3 rb. miedzią. 


Zamiast kwiatów na grób é, p. Zenobji 
Ciećwierz, pielęgniarki—lekarze i pracownicy 
szpitala fund. Poznańskich złożyli: dr, Maksy- 


miljan Kon 10 mk, dr. J. Maybanm 10 mk, | 


dr. Ignacy Perlis 10 mk., dr. Antoni Gold- 
man 10 mk., dr, Litmanowicz 5 mk., dr, M. 
Kantor 10 mk., dr. Klozenberg 6 mk. dr. 
Małowist 5 mk, dr. Bron. Frenkiel 5 mk., 
Marja Jaresch 3 mk., dr. Karpelowicz 3 mk, 
Szymon Re.chman 2 mk., Fela Rafałowicz 
2 mk., Wład. Bullakówna 2 mk., Ala Ban- 
man 2 mk.. Leokadja Roczko 5 mk., Wanda 
Pingoż 2 mk., Stefan 1 mk., St. K. 2 mk, — 
razem 04 mk, 


Ofiary 
, ałożone w „Głosie Polskim": 
Na „Uzdrowisko“. 
Z okazji zakończenia incydentu pomię- 


dzy p. Markusem Erlichem a p. Czesławem 


Habergricem— Markus Erlich 5 mk. 

Na szko skle w 

j = Podlasiu. 

Żołnierz polski, który wrócił z poła wal- 
ki z chajdamakami we Lwowie Michał Woj: 
tasik 10 koron. 

Na ochronki św. Stanisława Kostki. 


Zamiast wieńca na grób L; Tulinius— 
Teon Zachert 30 mk. 


Na wojsko polskie. 

Dla uczczenia pamięci przedwcześnie zgā 
słych: szwagra Józefa Kosiewicza Kubaka i 
bratowej Władysławy  Lipskiej—Zenonostwo 
Lipsey 10 mk. 

Na kasę wdów ił sierot przy Stow przcown, 
handlow. (Aleje Kosciuszki 21). 


Zamiast kwiatów na grób w pierwszą 


bolesną rocznicę śm erci, przedwcześnie zya» 

słej Madzi Landsbergerówny — Dawidostwa 

Landsberger. 5 mk : 
Z.okazji rocznicy ślubu pp. Samnelo: 


stwa Alter—Maksymiljanostwo Oppeueclcino: 
wie 5 mk. 


Na Stow; wza'. pomocy prac. handlowych 


(Aleje Kościnszki 21), 
W myśl odezwy listopadowej, zamiast 
kwiatów na grób b, p. dyrektora Maksa Wil 


czyńskiego— Teodor Grosman 3 mk, 
Na l-sze schronisko dla dziec! wyzuaała mojź, 
przy ul. Smugowej. 
W dniu urodzin Lolka Hendelesa—A. 
Hierszkowicz 50 mk. 
Na Dom Starców im. mał2, Konstadt. 


Zamiast kwiatów na grób b. p. szwaers 
Maksa Wilczyńskiego Arnold i Regina Cha- 
sins 20 mk, 

Na inwalidów wojska polskiego. 

Zamiast kwiatów na grób przedweześnia 


zmarłego kolegi á: p. Ignacego Nulisza— Leon 
Berkowicz 5 mk, 


E] 


najtrwalsze je 


„> oszeędkiógej 
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G a 
dna Kair 


waur E, TU WY IÑ 


Worasazawma. Leaznūno i2. 


Wieteńska Kinika 


Lekarsko-Dentystyczna 
s 
została przeniesiona na 
U o. NA VW OC 4. 
Wyjęcie zębów nerwów, borowanie zebów 
oraz wszelkich zaniedbałych chorób zębów i 
jamy ustnej (jakto choroby dzias'n i t. pl 
wykonywa się przy zastosowaniu prajmows= 


szych środków zupelnie bez b Hli 


, wi dka 
Ceny bardzo przystonno: 
Porce!anowe | złote korony. oraz zęby sz0)0%- ; 


ne podtug najnowszezo systemu, 6299 
ro a aa TL 


Sanatorjum d-ra PANELA EUL BERCA 


dla chorych nerwowych i umysłowych pod Prusa 
j kowem. Informacje: deronzjimska 5, 


nan 


H = |- » 7 "g 4 
ilPoco macie cierpieć na nogi.|Vr. L. PRYBULSKI 
Usuwam odciski i wrośnięte paznogcie bez bólu elek- | Choroby skórne, wenerycz- 

trycznym aparutem i masażem ne, moczopłciowe i niemor 


A. Kartowski, Piotrkowska 60, fr, 1 p. pe ie 


Godz. przyjęć od 9—2 1 4 |,-—Bw 
od godz. 9 — 14 rano i od 3 — 5 popoł. 606-6 


Nowy Program 


dla pru od 5—0. 


Zawadzka Aè 1, ró: Pintrk, 
0313—15—1 


——_— L — 


— W m 


, 
. 
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PIOTRKOWSKA 17 PIOTRKOWSKA 


Do właścicieli nieruchomości i mieszkań. 


Potrzebne są lokale dla urzędów państwo- 
wych oraz mieszkania umeblowane i nieume-- 


powróci! 
Akuszer | specjalista cho- 
rób kobiecycit. 

b. ordynator warszawskiej unb 
wers; t. kliniki nkuszeryjnej, 
Południowa 23 
j| Przyjmuje od 9—11 r, i od 4—0 
popoł. 8752—15 


RADA PEDAGOGICZNA | 5, R Wolssman 
8-klas. Wyższej Szkoły Realnej W Pabjanicach b, DALO: 206 umiwers A 


e © ę, . ) : 
e L4 sę 2 ld . L4 
Ważne dla skórników, szewców i osób pryWatnych ||sswjsym podajo áo, retomati zożneów, optetaów|omma ni SX aw 
sk + że żalądka tiszek, 


Wielki wybór wszelkiej podeszwianej i wierzchniej skóry lekcje w klasach vi „ej i yiil -ej dia uczniów będ Piotrkowska (8. 
c ez1'0n= £ pozwem onia A j E „All ę à ł Wschodnia 41, 
Kueónezinych gosc. Skład Skór Bernarda Beromana prowkowsko *4l-- wznowione w dulu 9 grudnia T, b. acz 


blowane dla oficerów i urzędników. 
Oferty należy składać w Wydziale Gos- 
podarczym Magistratu m. Łodzi przy ul. Dziel- 


nej nr. 2. 
1340:2 Megistrat. 


e ihi IERE j | 


Przyjmuje vå 9—10 i od 2—% pp. 
> aa 192 - 14 


Fabryczny skłzd szkła i porcelany 


w Łodzi, ulica Piotrkowska nr. 31 


Specjalność: 


1385—4 


SERWISY. STOŁOWE. 


UWAGA: W niedziele dnia 
15 i 22 grudnia 


Ceatr Wielki 


dram. m. Wil- 


Dziś o 3-ej 


Zrzeszenie żyd. artyst. 


L. Kadison. odsłonach D. Pińskiego. 


Uprasza się Gchroriarki i Freblanki o liczne 
przybycie 


py ma zebranie GE 


mające się odbyć dziś o godz. 8-ej po południu w lo- 
kalu Slow. Nauczycieli Żydów, Fołudiowa 3. 


Obrazy na gwiazdkę!! 


poleca I, Spokokojny, Piotrkowska 16 w podwórzu.  Filjaa 
Piotrkowska 107 w podwórzu. Specjalna oprawa obrazów i rj 


cownia ram. Ceny konkurencyjne. 14 


zystwa Pielęgnowania Chorych 
„BYKUR CHOLIM* 
zaprasza niniejszym krewnych i przyjaciół 


b. p JOZEFA LANDAU, 
szefa Banku Handlowego W-ma Landau, 


na nabożeństwo żałobne, które odbędzie się w rocznicę sko- 
nu, w niedzielę, d. 8 grudnia, o godz. 12 w potud. w syna- 


rodze przy Nowym Rynku nr. 10. 204—! 


W niedzielę, d. 8 b. m, jako w 10-tą rocznioę skonu 


b. p. Józefa Landaufa. 


odbędzie się » godz. il-ej przed połud, w Synagodze T-wą 
Szk, „Talmud-Tora* przy ul. Sredniej NM 46-48 nabożeństwo 
żałobne, na które krewnych i przyjaciół zmarłego niniej- 
szyn ZAprASZA 


ORALI 


' e 
Przetarg publiczny. 

Dostawa 1500 łóżek wojskowych ma być po- 
wierzona w drodze publicznego przetargu. 

Szczegóły przetargu można przejrzeć w Wy- 
dziale Budownictwa Magistratu miasta Łodzi, w 
godzinach biurowych, pokój Nr. 37. 

Oferty należy podawać do dnia 10 grudnia r. 
b, w poludnie w kopertach zamkniętych, zaadreso- 
wanych: „Do Magistratu, Wydział Budowniętwa*, 
z oznaczeniem przedmiotu przetargu, 


Magistrat. 


Zarząd Towar 


Łódzkiego Tow. Szkolnego „Talmud-Tora* 


olejne i reprodukcje, Specjalna pracownia 
różnych ram, oddział dla odświeżania mebli. 


Robota solidna, 


J. Cwillich, 


Ceny przystępne 
Dzielna nr. 11. 
(w podwórzu.) 

435—1 


1433—2 


(płoszenia drlne, 


AA KAR A. Polecam 


garderobę męzka, damską i dzie= 
cinna, fuira, muiki, kołnierze, 
wyroby trykotowe, chustki, szale, 
bieliznę, obuwie, dywany, kapy, 
Berweiy, materjały na ubrania, 


ikuszerka: Neępanje at Piir 


kowska X 190. m. 14. /„ 1196-8 


| nyzenóńj Resztki watoliny 
b czeość! (czysto wełniana 
tkana wata) jak również różne 
resztki na damskie, męskie 1 
dziecinne ubrania I okrycia. Bo- 
stony, szewioty, welury, jedwa- 
bie na bluzki. Różne wełniane 
resztki, cajgt, barchany 1 flane- 
le. Łódź, Widzewska 46, m. 10. 


Ajzyk Szeftel 


na. Reżyser I kierownik techniczny | Dramat z życia robotn, w 4-ch 


obrszy, Koronki czarne, drobiaz- 
gi na gwiazdkę, zegarki, galan- 


terję, lampy, wózki dziecinne 
Ete dd. Oknzyjnie: walizka kó- 
Páni, siodło nowe dla chłopca, 
samówary. Pizyjmuje także po- 


wyższe i do sprzedsała, Losy lo- 
teryjne na inwa'iców wojennych 
sR do nabycia. Sklep komisowy 
Władysława Łunkiewicza, Łódź, 
Sienkiewicza (Mikolajewska) 67. 


144:—3 

| pe- najtaniej 

4. A. h. i gsztki kupuje się 
w Łodzi ul. Piotrkowska Je 84, 
m. 5, I! piętro, front. Tow. wel. 
na Kożuszki i burki od 0 mk. 


„ Ubrania uczniowskie „ 30 p 
„ Męskie EDO w 
ń Spodnie - ) s i e 
„ Kamizelki sztuczki „ 15 y 
„ Palta - p 28 y 
„ Suknie I kostjumy p» 16 p 
„ Bluzki wełniane „ Os 
„ Aksamit jedwabny „ 15 p 
p Gotowe halki zim. „ 30 4 
„ Chustki 87190% 

1291—1u 

Hagsyy Ś-mej klasy 
À, UGZEN Realnej Pab, poszu- 


szk ły| » A adzieścia 


(rant, II pana prawo, lażnt - 20 


We d czysto holenderskie, To- 
ta a0 rebki z papieru „Java 
Papier pakowy finiandzkł 1 czę. 
stoehówski. Cegielniana 12. front 
| p. m. 3. 566—15 


p pokoje z kuchnią 1 elektr. 
„Wa i jeden pokój z kuchnią i 
elekir, stroną słoneczna, Aleje 
Kościuszki 26 (Promenada N: 34) 
od zaraz dowynajęcia. -1409-6 

2 frontowe ume- 


Ai 
lo wyra] b a hlowane. pokoje 
z gnzowem oświetleniem. Plotr- 
kowska 192, L piętro, front. 
1411—2 


——— 


dąsią majątek zlem- 

za Aleksandrowem) z budynka 
mi murowanymi t urządzeniam”. 
74 morgi: 14 mórg lasu, 3 morz 
łąki 1 4 morgi stawów znrybio 
nych. Wiadomość — ul. Nowo-Zą- 
rzewska 14, u gospodarza. l 
1363=3 


tysięcy (20,000) 
Rubli razem lub 
częściowo do wypożyczenia a 


kuje lekcji lub korepetycji. Spe- ft-szy numer hypotekt. Oferty do 


cjainosc— matematyka. 
ka ŁO, m. 8, 


Sł: 


Żawańae | ndm. „Głosu* sub. „0, K,“ 


1371-32 


== 


magazyn otwarty. 


0 8-ej 


WIESMAN 


IA. Grosglìik 


Choroby skórne i weneryczne. 
Leczenie promieniami Róntgena 
i światłem. 


NI. Kośc uszki (Spacer) 21. 


9—11 rano 5—7 wiecz. Panie 
4—5 poł. w niedzielę 10—12. 
l w 10212—7 


Ir. Ludwik FALK. 


Choroby skórne i weneryczne 
przyjmuje 
6d 10—12 r. | od 5—7 pp. 
NAWROT 7. 
11521—4 


Dr. STAWOAGZYK 


Sienkiewicza 29, 
Choroby weneryczne i 
skórne. | 
Przyjmuje od I1—12 ł od 5—7. 
9549—10 


dr. A. Qibiański 


powrócił 


przyjmuje od 9 do 11 rano 
A tod 4 do 6 w. 


Choroby wewnętrzne 


Piotrkowska 24, 
(Wschodnia sze 


Dr. Feliks Skusiewicz 


POWROCIE 
ul. Andrzeja mr. 13, 


Choroby skórne - seneryczne. 
Godziny przyjęć: od 9—1l i od 
5—7 i pół po poł. 

9007—10 


aneng 1 TO TWO 
"ez" | |» | 
„daczność: 
Męskie palta; ubrania, włóczka- 
we żakiety damskie, po cenach 
bezkonkurencyjnych -w dużym 
wyborze u +46— 
E. Kahlerta, ul. Milsza Nr. 14. 


nia. krótki w dobrym 
Fortepian stanie, sprzedam ta- 
nio. Zakątna X21, m. 14. 131 -3 


f umeblowane dwa iub 
i ronicwę jeden pokój z wygo- 
dami 41 eiektrycznem oświetle- 
niem, zaraz do wynajęcia, [-sze 
piętro, Sienkiewicza 67, m. 5. d 
1346— 


jun! mechanik z dlugole- 
niyna tnig praktyka porak, 
powrócił z Rosji—poszukuje po- 
sady. Ul, Zielona X 12, Guhl, 
pokoju Ne 60, M. sing "> i 
1 — 


najtaniej można 
Kalendarze dostać 3, fabryce 
kajetów J. Wożnica, Nawrot Xe 11 
815 -10 
najtaniej kupić można 
Meble Piotrkowska 10%, Prze- 
ździecki. 1215—3 
Made małżeństwo poszukuje 2 
elegancko umeblowa- 
nych pokol: z wszelkiemi wygo- 
dami i elektrycznością. Oferty 
proszę składać w adm. „Glosu 
Polskiego* pod „M, A. 18%, 
1357—3 
CR bezdzietne, wła- 
Małżeństwo dające trzema ję- 
zykami, poszukuje zajęcia numes 
rowego. w. hotelu, kąpielach, 
miejsca szwajcara lub wożnego. 
Łaskawe oferty. „Nnumerowy* 
Adm. „Gł. Polski”. 1N73—5 
kelner, 22 lata, poszuku- 
Mtody je miejsca w restaur koli, 
kawiarni lub w hotelu, abe mie 
też bufet na własny rachudek. 
Łaskawe zgłoszenia płuszę ij 
„B. N.* do adm, „Głosu PEP 


Ir: Bolesław Kon 


Choroby uszu i nosa, gardła 
i chirurgja. 


Piotr-kowska Nr. 118, do 10 


pół rano i od 4 — 6 p.p. 
9177—14 


Dr. 8. Kanter 


Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i dróg moczowych. 
Piotrkowska X 144, róg kwange- 

Hatief, PII 
Leczenie promieniami Róntgena 
i światłem. 
Godziny przyjęcia: 8 — 2 rano i 
6—9 pp. Dla pań od 5—6, 
739—10 


Dr. med, 


Jienryk Person 


Akuszerja i chor. kobiece, 


Dzielna 34, parter. 


Godziay przyjęć: od 4—6 w. 
4060 


Or. med. |. Weinberg 


b. lekarz w Davosie (Szwajcarjńa) 
i Nervi (Włochy). 


Choroby płuc i serca. 
Legi ini m 41, róg Wschodn. 


Przyjmuje: od 0—10 i od 5—7 w. 
80206 - 1 


Dr. med. B. MINTZ 


Akuszerja, choroby kobie- 
ce, wewnętrzne i dzieci 
powrócił. 
Nowy Rynek 6. 


przyjmuje od 9 — 11 rano . 
i od 4 — 6 po poł. 


Dr s G. Bicher 
choroby skórne i wene- 
P ż sze AJ il 
asa icyera,Jiż i 

(róg Sienkiewicza). ~" 


"4 od 8—12 i 4—8 
Panie 4—5. 9073—7 


Dr. med. Fistilet 


b. ordynator klinik Warszaw. 
Uniwersytetu 
Zabiegi chirurgiczne, choroby 
moczopłełowe i skórne, 
10—11 rano f 4—7 wiecz, w nie- 
dziele i swięta 11—1 
ul. Piotrkowska 209. 
400—5 


m Z Z D 


Doktór 1104-16 


zestaw ATIYTIKIEWIGZ 


Chirurgiczne i kobiece. 
Przyjmuje od 4—0 po połudńfu. 
Ut. «'iotrkowska 82. 

katoliczka. £ 


6-5i0 klasistka dobrej rodzie 


ny, poszukuje mieszkania: przy 
rodzinie, Wzamian może udzielać 
iekcji 1 lub 2 uczniom, Łaskawe 
oferty proszę składać w admini- 


4|stracji pod „Pensjonarka*. 


16331 


Mebl: modne: szafę, 2 łóżka z 
IGHIS nocnemi szafeczkami 
(dąb) i komplet sprzętów kuchen- 
nych (biało lakierowanych) z po- 
wodu wyjazdu sprzedam, — Ale- 
ksandrowska 06, m. 2. 1400-3 
P tj umeblowany do wynajm- 
0. f cia, ulica Przejazd Ja 14, 


|[—————-——. 


II piętro, front. 1245-58 
P lo zimowe, czarne (szynel) 
(KU dis chłopca na lat 12—14 


w dobrym stanie, zaraz do sprze- 
dania. Dluga 4, m, il, 1221-38 


t zdolna podręczna 
Po rzebna do oda, Wiado- 
mość w sklepie spożywczym Wo- 
znickiej, Sienkiewicza 50, 1301-] 


(Shi do ćwiczeń na miejscu. 
Piznino Śr Poniatowa es. 
u Goldinn. 1420—2 

p; przy rodzinie z wszelkie- 
Pokój A jest po- 


szukiwany. Oferty sub, „B. LS 
składać w administracji. 1430-1 


Rzedk okazja! Z powodów fa- 
ia milijnych spłesznie 
sprzedam w Rurłzie, 9,600 łokoł 
placu z murowanym domem (10 
mieszkań) niezupełnie wykończo- 
nym, za 0.600 rb, Dzięina 36- 

m. 7, od 12 da 5. 1411-3 


Gkradziano 2er. deny 


w Łodzi na imię 
Bronisławy Anuszczyk. 1422-1 


5 j elegancko kostjumy od 
ZYJA mk. 80, palta od mk. 20, 
suknie od mk. 10, Krawiec dam- 
ski Rudzki, Piotrkowska 17. 
1427—2 


nu | P—>->>>—— 2,2 i NN nnn NN NN 


= mA 


hpi chłopcy do rozne 4 
Potrzebni szenia gazet, Wia- 
domość w adm. „Głosn*. 


£ekarz=dentysta 


N. KACENGOGER 


powróciła 


przyjmuje Piotrkowska 83. 


r. mêd, 


i, BAUEGARTER 


Choroby wewnętrzne i ner- 


wowe 
Piotrkowska 83 
Przyjmuje od 9 — 11i od 
4—6 popok, w niedziele od 
9—11 r, 1897—15 


Buchalterja 


łącznie z artmetyką handl. 
prawem handlowym i we- 
kslowym, biurowością i t. p. 
Cały kurs (1 miesiące) 
mk. 4 '. Zapisy od 6—8 w. 
Kursa Hanilowa-Puchalte. 
ryjne Teodora Grossmana, 
Sienkiewicza 29. 1267-3 


Lekarzedrntvsia 


LE 


(dłngoletni asystent Łódz. Centr. 
Kliniki 


) 
Cerielnisna HB 36, 
(róg Piotrkowskiej) 
przyjmuje codz.od 10—1 i 3—7, 
w niedziele i święta a wek > 


Rziecinne 


Paletka i Garniturki 
nadzwyczaj tanio 
Palta damskie 
Żakiety damskie mk. 75. 
Pluszowe palta mk. 630. 
Okszja. 
Spodnie kamgarnowe 
mk. 180. 


Szmechel 1 Rosner, 


Łódź, Piotrkowska 100. 
Dentysta 872 


M. ARONSON 


przyjmuje osobiście 


Piotrkowska 101. 


Ce a 0 > 


AT CFIN 


Lekarzefsn'tysta 


8. Rosenblatt 


Pmadrzeja AG i 
leczy 1 usuwa zęby zupełnie bea 
bólu według najnowszych metod. 
Zeby sztuczne bez podniebienia, 
Reperacje na poczekanin. Ceny 
przystępne! Przyjmuje od 10—!, 


. I 


KALOSZE 
w różnych gatunkach 
również 
wyroby gumowe sprzedaje 


aj J. Baumgarten o] 


" STEER o, m | 
ważne dla drobn stłedó x! 
Zapałki po cenach hurt. 
i towary kolon. 


poleca 
HURTOWNIA 
Stow. Drobn. Kupców Polsk. 


Dłu:a 1053. 
5619—26-1 


Akuszerka 


B. BUCHLER 


Główna 5. 
P od godz. 9 do 2-6 
PIES de m pa” T 


Niemiecki Wydział Surowców 
(Kriegsrohstoffstelle) 


Skonf.:.skował towary? 


KTO 
Zaptacit Władzom Rismieckim 


KARE? 


Reklamacje w tych sprawach 
przyjmuje R: Lewiński, — Piotre 
kowska 68, 

Uwaga: Ostateczny termin do 
wniesienia reklamacji upływa z 
dniem Bl grudnia 1918 r. Kto da, 
tego czasu nie będzie reklamos 
wał, mie otrzyma żadnego ode 

szkodowania, 1279-9 


Lekarz:Dentysta 


M. Szatensztein 
powróciła 
przyjmuje od 10—1 1 od $—7 w, 
Cegielniana Nè 15, 


Farbiarnia i pralnia 
|. chemiczna 

Średnia 5, Filja Zielona 2. 
payjiane do farbowania 
chemicznego czyszczenia 
demską 1 męską garderobę 
oraz sztywną bieliznę po 

cenach przystępnych. 
Uwaga: Firanki pierze się ra ras 
mach zupełnie jak nowa 

t 443—1 


+ 


Ofaa — OEIS | TPK KOPE SENE 


4 H monter siły i śwla- 
ga . odzielny tta elektrycznego, 
poszukuje pracy w mieście Iu 
na prowincji. Oferty „Natycli- 
mfiast* przyjmaje „Promień*, nl. 
Piotrkówska 81. 1443— 


4 rawa udziela lekcji. 
Stud. ni pecjalnošė: polski, ła- 
cina. Piotrkowska M 107, m. 4, 
(u dentysty) od 8—5 po pot. 
wydziału hum, na 
Słuctaczka Wolnej Wszechni- 
cy Polskiej, udziela lekcji. Spe- 
cjalnosć — polonistyka. Wiado- 
mość: Andrzeja 7, m. 8, 0d 10—12 
lod 2-4. 1367— 3 
o'itechniki warszaw- 
Studanł.Bęiej, abitusjent I-szej 
Wyższej Szkoły Realnej poszu- 
kuje lekoji. Benedykta i3, m. 18. 
Codziennie ód 1-3. 


Sklep 'spożywczo-kolonjalny do 
N 243. 


sprzedania. Piotrkowska 


172—5 
' K „ Oswiaty. 
Towarzystwa Cyt” odczytów 


p. Józefa Okno- „Założenia Mie- 
kiewicza*, Zapisy przyjmuje i 
udziela informacji kanceiarja 
Stowarzyszenia-artystów i zwo- 
lenntków sztuki (Piotrkowska 7)), 


codziennie od 5—68 wiecz. 4122-3 


ni 0 godz. 2-ej po peł. 

W Zara] DEIENE Ea 
abjanickiegu tramwaju torebkę, 
rawy właściciel może się zgło- 
sić na ulicę Widzewską 4 16. do 
p. Pienicówny. 1415-2 
nh kartę ch'ebową na 
l: ubiono imig Jana Griek/a na 


l osobę, 1419-1 

kartę węgiową na 
iguh 070 imie Sary Litwak — 
Srednia 108. 14,7—1 


legitymację chlebową 
na imlę Jana buby, 
na 4 DR A NR 64. m 
ahang kartę węglową za 
Lgubćoro 18003, na imię Hersza 


Zgubiono 


3 | Litewskiego. Zgierska 32, 1402-1 


kartę węglową na 
dmię Bronisława 
Przybyłowicz na 6 osób. 1338-1 


legitymację chlebo- 
Zgubiono wą wydaną na imię 
Łuzera Karsmana na 5 jp 


Zgubiono 


pies od polowania, Ra» 
sy niemieckiej bron= 
zowy, wabi się Ralf. Oddawcą 
otrzyma wynagrodzenie. Piotr- 
kowska ul. Ne 143. 1789-8 


Lajing! ma imię Dawida 0 ista 
lagizął 


1417—ł 
paszport, wyd. w Łodzł 
ziewskiego. 
Zagiartj 


na imię Antona Dre- 
1398-1 
lgnacego Owczarka i 290 marek, 


Taginął 

Uczciwy znalązca zechce RE >> 
dze zatrzymać, papiery zaś ode 
dać do kancelarji paraiji Sw. SŁ 


papiery rejenta'ne, 
wypisane na imię 


Kostki lub też do gminy Kru- 


szew. 1359-4 


, rędkiego wyjazdu 
L powada RAA fortepian, 
łóżka z siatknm?, tontetę machos 
niową,.stół dębowy, suknię biz 
łą jedwabną, samawąr i inne 
różne rzeczy, Widzewska Je 127, 
1332-1 
r .. t F nów: 1 00- 
2 sypialni: geo  teato 
ÓW u stolarza, Rozwa dow- 
"ka 39. 


parter, m. 14. ` 


| ma m A m 4. 


168-8 


